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w spiendorze już zupełnie urzędowym, ja- 
kim otoczy odbudowana Polska przedstawi- 
ciela Watykanu. 


Do Krakowa przybywa dzisiaj wizytator 


Apoi 


Iki monsignore Raiti, delegat Ojca 
świetcgu do sjwuw kobcielnych w Posce. 
Nieliśny niejednokrotnie sposobność przed- 
stawiać działalność monsignora Rattiego, 
rozwiniętą intenzywnie zaraz od 'pierwszych 
dni przybycia. Rezydując stale w Warsza- 
wie, przedsiębiere on rozjazdy po Króle- 
stwie, aby naocznie zbadać stosunki kościel- 


„Saksonia i Litwa", 


Pod tym tytułem ukazał się memoryal 
polityków saskich, przedstawiony rządowi 
| Rzeszy niemieckiej. Jeszcze w marcu 1915 
i w czerwcu 1916 r. postanowił rząd saski 
domagać się korzyści terytoryalnych, 
| związku ze zdobyczami wojennemi 
| wschodzie. Memoryał powyższy uzasadnia 


ne na pwowizevij qrzewodni'zył niedawno |te żądania. Dzieli się na trzynaście rozdzia- 
konferenevi biskunów Królestwa i w ebra- łów, opracowamych metodycznie i sumien- 


dach hierarchii kościelnej l'erze staly udział. 
Stanowisko wizviatora Apostolskiego jest 


w zasidLic v 
stosusków wszelako, jakie w Królestwie 
ohecun:e pinuja, masiało ono siłą rzeczy na- 


brać charakteru wybitnie dypiomatycznego, 


tak, że mianowanie monsienora Rattiego 
traktowano w musie zagranieznmej jako wy- 
padckh międzynarodowy, iako symbol uzna- 
nia niepodleewleżci Polski i zaistnienia pań- 
stwa polsziego przez Stałieę Apostolską. 
Nie iniezej zuputinie się na tę sprawę opi- 
nia polska. W stuym pobycie monsienora 
Rattiego w stojey Kolski zrastającej się, 


nie, a rozbienających trzy kiwestye zasadni- 
cze: uzasadnienie potrzeby i interesu Sa- 
ksonti w powiększeniu terytoryalnem, te- 


yk ya) HC TOTONA on . 7] . . 
ewitrzno kosciekiem. Wobee chniezno-prawny sposób przyłączenia Litwy 


do Saksonii, wreszcie informacye o Litwie, 
| OTAZ omówienie różnych planów: polity- 
cznych, jakie nasuwają się przy rozwiązy- 
waniu kwestyi litewskiej. 

| Najwięcej miejsca poświęcono sprawie sto- 
|sunku prawnego, prawnej nomenklatury, 
porządku i formy, w jakiej mają być od- 
nośne akty wydawane. Iniormacye o Litwie 
|najliczniejszemt są wtedy, gdy mówi się 
'o bogaetwach ekononicznych i o możliwo- 
ści ich eksploatacyi „Ludność Litwy jest 
przedstawioną jako pracowita i »szczę- 


widzimy żywy znak, iż Ojciec św. nawią- | kterze mieszkańców kraju. 


zuje z episkonatem polskim stosunki bęzpó- 


średmie, które zastępują na teraz kontakt 


urzędowo-dypiomatyczny, dzisiaj jeszcze o- 
graniczony wskutek szczupłości kompeten- 
cyj, jakie rządowi polskiemu zostały przez 
okupantów wyznaczone. Niemniej monsi- 
Eroro Ratti przebywa tam, gdzie ma awą 
siedzibę rze polski i w każdej chwili mo- 
że wejść z nim w prywatuą na razie, łecz 
niemniej realną styczność. Tę pracę ajen- 
tury dyplomatycznej mieści w sobie, mimo 
wszystko, misya monsignora Rattiego, a bez- 
pośrednia Jego komufkacya z Rzymem 
zkuteczność jej zapewnia. 

De opinii publicznej nie przenikają wszyst- 
kie wyniki, jakie przyniosła dotychczasowa 
działalność delegata Apostolskiego w Kró- 
lestwie. Jest to naturalnem w stosunkach 
obecnych. Niemniej część ich jest już zna- 
ną. Niedawne nominacye nowych biskupów 
wywarły w społeczeństwie polskiem silne 
wrażenie, jako dowód, że praca organiza- 
cyjna postępuje naprzód szybkim krokiem. 
W szczególności kreowanie dyecezyi kamie- 
nieckiej stało się aktem o doniosłości pra- 
nie nieobliczalnej dia stosunków kościel- 
nych i narodowych, które z kościelnymi 
tak nierozerwalnie w Polsce się łacza. 

Wszystkie te względy radują odwiedzi- 
oom monsignora Rattiego w Krakowio zna- 
czenie głębsze, które Galicya rozumie na 
równi z całą Polską. Prywatny ieh ohara- 
kter, narzucony przez okoliczności, niczego 
w tem nie zmienia. Monsignore Ratti przy- 
bywa do tej dzielnicy Polski, aby zetknąć 
cię osobiście z Episkopatem galicyjskim 
i ze społcczeństnem. Wyniosie z polskiego 
Rzymu niczawodnie tosamo wrażenie, któ- 
remu już dawał wyraz w swych przemo- 
wach warsz:.wskich: że katolicyzm i. pol- 
Ekość splatają sie w narodzie naszym w je- 
den węzeł nierozerwalny — nierozerwalny — 
dodajmy — taksamo, jak jedność duchowa 
wszystkich dzielnie Polski i ich poczucie 
prawno - państwowej przynależności Już 
w “Warszawie musiał mousignore Ratti u- 
mocnit się w puzeświadczeniu, że naród 
nasz ma nicziomnią wolę zrośnięcia sią 
w całość. Wie też, do jakiego to Stopnia 
bing jegt u nas wiara, iż Stolica Apostol- 
Bba, ta ostoja najwyższych ideałów spra- 
miedliwości, dążenia uaszo rozumie i goto- 
wą jest je popweć. « 

Moralny interes Kościoła scnodzi się 
i w tym razio z ideałem narodu. W tej 
myśli witamy gorąco Dostujcego Coscią 
który i tutaj — mino wsce nie formy z2- 
*hiirznc — reprezeuluje dla nas stosunek 
bezpośredni między Stalica Apostolską, 
R zmarttwychwsiającą naszą Ojezyzna. 
Duysmy jak najrychiej powitsć Go mogli 
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| W pierwszych rozdziałach przytoczono 
dane statystyczne, o stanie ekonomicznym 
Królestwa Saskiego. Różnemi drogami do- 
chodzi się do ujawnienia konieczno- 
ści zdobycia dla państwa jakiegoś nowe- 
igo terytoryum. Konieczności te są ekono- 
|miczne, polityczne, jak i „utrzymanie zdro- 
iwotności w narodzie", Po krótkiem waha- 
|niu, na jaką ziemię reflektować, następuje 
|decyzya: „Po załatwieniu spawy polskicj 
w sposób inny, oraz po przesądzeniu Kor- 
landyi na rzecz Pms — pozostaje tylko 
Litwa“. Do prób polityki Rzeszy, nadają- 
cych Litwie powiorzehowne formy 0- 
dzielności, czy nawet samomządu, autorzy 
odnoszą się krytycznie, a w każdym razie 
wrogo. Polityka Rzeszy — mówią — chee 
stworzyć z Litwy twór państwowy o pozo- 
rach samodzielności, a potem dopiero drogą 
pertraktacyi włączyć go do państwa nie- 
mieckiego. Caty rozdział poświecony jest 
temu programowi, a między argumentami 
przeciw niemu nie hrak i takiego, że utwo- 
rzyć mniej lub więcej samodzielny twór 
państwowy Htowski, to znaczy oddać go 
na łup zupełnej polonizacyi. 

Jaki za$ program wysuwają referenci, wi- 
dać naiiopiej ro umieszczonym na końcu 
stroszazeniu., Bezmi ono tak: 1) Saksonia 
znalazia się wobec konieczności rozszerze- 
nią terytoryalnego. Litwa przedstamia się 
jako teren nadający się ze wszęchmiar do 
tego celu. Szezególniej stosunki narodowo- j 
ściowe na Litwie sa korzystne dla niemie- 
ckiej administracyj, jak wogóle dla zaniem- 
czenia (Eindeutszchung). 

2) Najbardziej zrozumiałem i konzystnem 
dla państwa (da Rzeszy niemieckiej), jak 
ii dla Saksonii byłaby aneksya kraiu i ad- 
miaistraeya nim jako p'owiacyą lub kolo- 
nią. 

3) Załatwienie sprawy w myśl punktu 
po wyższego wydaie się wobec polityki Rze- 
szy niemożliwem. Wobce tego należy przy- 
jąć, ża w grę wejdzie Liiwa mniej lub wię- 
cej samodzielna. Wszelako nie należy prze- 
wiływać, że bodzio to jakieś państwo awto- 
chioniczne. 

4) Prziekt utworzenia Jitewskiego tronu 
i osadzenia tam secuvdogenitury jest mie do 
przyjecia. Nie przysłużyłoby się tem ani 


| 
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interesom dynastyi, ani państwu > 


ani Rzeszy miemieckief, 

5) Pozcztaie wiec tylko możliwość ubwo- 
lrzenia unii sasko litewskiej. Przytem zaś: 

a) Prowizoryezne utworzenie unii perso- 
nalnej kwalifikuje się do odrzucenia, wobec 
tego, że nia daje gwaraucvi utworzenia sto- 
sownych węzłów miedzy Saksonia a Litwą. 
5) „Jedyną skuteczną drogą dia Saksonii bę- 
| dzie utworzenie unii realnej z Litwą. Jedy- 
nio ta droga umożliwia osiągniecie calkowi- 
[teb jedności administracyi i ceł ostateczny: 
wchłoniecia kmiu ltowskiego przez pań- 
stwo saskie, (S->hłiesziicho Aufszugune der 
jiitauisehen Gevieże durch das Stammland 
'saehzen), O trn Wm- ostatecznym naloży 
paruiqtać «iąg;e, jeżeli zdobycie Liwy ma 
przyniość retlig korzyść dalszemu rozwo- 


jowi państw a saskiego. 


dna“ — to prawie jedyne słowa o chiura- | 


|kiedy można oc 


wa. Miarodajnym jest tylko interes Sak- 
sonii. — Litwę traktuje się więc tylko i je- 
dynie jako łup zdabyty. 

Wzgarda dla miejszowej, ludności wyra- 
źnie się przebija przez spokojny i pozornie 
naukowy ton referatuż O Białorusinach re- 
ferenci wspominają bardzo niewiele, wogó- 
lẹ 6 nich i o Litwinach wyrażają się: „okru- 
chy narodowościowe, — O żydach zaj- 
dujemy rozczulającą, wzmiankę: „Żydzi 


słusznym, jak już dzisiaj wiadomo z rozmo- 
wy, jaką p. Świeżyński, prezes Klubu Mię- 
dzypartyjnego w Radzie Stanu w Warsza- 
wie ogłosił. 

Z protestem przeciw odroczeniu Rady 
Stanu wystąpił Klub Ludowy, domagając 
się jak najszybszego jej zwołania, oraz za- 
strzegając się jak najbardziej stanowczo 
przeciw jakimkolwiek zasadniczym roz 
strzygnięciom w zakresie sprawy polskiej w 


wogóle nie są nieyrzyjaźnie usposobieni | czasie zawieszenia Rady Stauu. 


wzgiędem Niemiec, zresztą już mówią 


W | niemiecku. (Informacya zresztą błędna). Li- 


twini zaś, gdyby nawet zajęli postawę wobec 
Niamców wrogą, — to nie strasznego, bo to 
jest wogóle une quantiie negligeabie, lud 
ten posiada 80% analfabetów. Ruchu naro- 
dowego, zdaniem referentów, wśród Litwi- 
nów żadnego nie bylo, dopiero go wywolała 
sztucznie polityka OberOstu. 

Jedynym więc przeciwnikiem, który 
wchodzi w rachubę jako „elemenś wrogi i 
arogancki", są Polacy. Z tym referenci sta- 
rają się załatwić, umniejszając znakomicie 
ich liczbę. Za Polaków uzmaje się tylko 
szlachtę i mieszczan, a pomijając eałkowi- 
cie lud polski na zwartych polskich obsza- 
rach na Litwie. w każdym razie podkreśla 
się ciągle możliwość i niebezpieczeństwo 
całkowitej ] olonizacyi kraju. 

Widać, że wogóle autorzy atu nie są 
usposobieni względem Polaków” przyjaźnie, 
skoro twierdzą, że Litwa ma być niemiecką 
ochroną z flanku (Flankendeekung) przeciw 
państwu polskiemu. Tym samym sentymen- 
tem wiedzeni, oświadczają się za „tak zwa- 
nym kierunkiem litewskim, który jest wła- 
ściwie czysto i prawdziwie niemieckim". 
Litwini mie posiadają własnej kultury, stąd 
nie potrafią się oprzeć naszym wpływom — 
powiadają. Korzystna strona stosunków na- 
rodowościowych na Litwie połega na tym, 
że będzie można szczuć jedną mamodowość 
przeciw drugiej. i 

Takim jest ten obszemy „naukowy“ re- 
ferat, złożony przez Sasów rządowi cesar- 


Klub Międzypartyjny nia wyda na razie 
żadnego komunikatu o swem stanowisku 
względem noty kwietniowej. Klub wycho- 
dzi z założenia — jak stwierdzają pi- 
sma — że jedymą trybuną, z jakiej należy 
przemawiać, jest obecnie Rada Stanu. Gdy- 
by jednak Rady nie zwołano w bliskim 
terminie, Klub Międzypartyjny wyda pu- 
bliczną enuncyacyę z wyjaśnieniem swego 
stanowiska. 

RENEE WEW" EC O c Zz, 


Z KRONIKI POLITYCZNEJ. 


Przed niewielu dniami rozpuściły pisma ber- 
lińskie wiadomość, że jeden ze świadków w pro- 
cesie o storpedowanie „Luzytanii* miał zeznać, 
iż na statku tym znajdowała się broń i mate- 
ryały wybuchowe. Proces zakończył się obe- 
cnie. Sąd karny związkowy wydał wyrok 
stwierdzający, że na „Luzytanii* nie było ani 
broni, ani materyj wybuchowych. Za starpedo- 
wanie statku uczyniono w wyroku odpowie- 


stwa niemieckiego w drugim dziesiątku lat |dzialnym rząd niemiecki i zapowiedziano, że 


wieku dwudziestego. 
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Przesilenie warszawskie; 


Gabinet dra Stcezkowskicgo znajduje się 
in statu demissionis, zaś Rada Stanu zosta- 
ła odroczona, na razie bez terminu. Pojawi- 
iy się w Warszawie pogłoski, jakoby Rada 
Stinu miała uledz rozwiązaniu. Pisma za 
przeczają im, stwierdzając, że dla powagi 
rzadu na zewnątrz potrzebną jest Rada 
Stunu, zwłaszcza obeciie, gdy sprawa pol- 
ska znajdzie się na stole obrad państw cen- 
tralnych. Zwołanie Izby zależeć będzie od 
tego, jak rychło utworzony zostanie nowy 
gabinet i na jakie napotka przyjęcie u opo- 
zycyi. To też nowy premier przed swoją 
nominacyą odbędzie konferencye ze stron- 
nietwami. Pa rozmowach tych okaże się, 

zekiwać zwołumia Rady 
Stanu. 

Wicemarszałek Rady p. Stefan Bądzyń- 
ski, w rozmowie ze współpracownikiem „Ga- 
zety Porannej* wskazał na ujemne sku- 
tki odroczenia Rady S.ta.nu. Są- 
dzi om, że wpłynie to na stosunki zewnetrz- 
ne, gdyż skieruje część opinii ku pewnej 
rudylzalizacyj, Działalność Rady Stanu ma 
to dodatnie a ważne znaczenie, iż opinia 
publiczna wychodzi z błędnego 
Koła plotek, bezkrytyczny.ch 
pogłosek, nastrojów, zajmuje się 
zaś realnymi sprawami i interesami. Ferye 
Rady Stanu i rządy mieodpowie- 
dzia.l.n.e nadaja znowu plotee politycznej 
przemożne znaczenie w życiu społeczeń- 
stwa. 

— Nic chcę przeceniać, mówił p. Bądzyńt- 
ski, skutków odroczouia, gdyż niezadługo 
mc że powrócimy do nomalnego życia psett- 


| do-pa"lzmentarnego. Alc i wówczas, przypu- 


szezam, odczujemy Skutki tego kroku, któ- 
ry jest złudną pró'ą uczyli: ja się od odpo- 
wiodziajności. 

* 


+ * 


4Eaalicya domagać się będzie odszkodowania za 


=a k, oraz ekspiacyi moralnej f pienię- 
żnej dia rodzin po ofiarach. 


Szwecya zawarła s Anglią i Francys uiład, 
Że dostarczy im do rozporządzenia statków han- 
dlowych na 400.000 tonn, w zamian za dostawę 
żywności, olejów, kauczuku i bawełny. Trak- 
taty podobme o zaopatrzenie w żywność i ma- 
teryały zawarła koalicya ostatnio z Hiszpanią, 


a s. 


[nit irzaśzenia administracji W Palir. 


Norwegią i Szwajcaryą. | 


e aa LE TIA 
Zawiedziene nadzieje. 

Troska o przyszły przednowek poczyna 
się juž na łamach pism niemieckich zwolna 
ujawniać. Przewidywany deficyt zbożowy 
w tym roku, z powodu niekorzystnych sto- 
sunków atmosferycznych większy niż w la- 
ach ubiegłych, ponownie zwraca oczy nie- 
mieckich chlebcżerców ku najnowszemu 
sprzymierzeńcowi, Ukrainie. Wszak podczas 
tegorocznego fiaska ze zbożem ukraińskiem 
oficyalnie pocieszano zawiedzioną ludność 
niemiecką, iż przyszły dopiero rok okaże 
w całej pełni wartość „pokoju zbożowego”. 
Nadziejami tomi zajmuje się obszernie w ko- 
respondencyi z Kijowa sprawozdawca ber- 
lińskiej „Vossische Ztg.“, Dr Ossbom, i na 
podstawie zasiągnictych na miejscu wiado- 
mości stawia nadziejom niemieckim niezbyt 
wesołe horoskopy. Zapoznajmy się z jego 


odami. i 
Według statystyki urzędowej, sporządzo- 
nej z początkiem sierpnia — powiada Dr 


Ossbom: — tegoroczne żniwa na całej Ukrali- 
nie w jej obecnych granicach państwowych 
przyniosą (40 milionów pudów (pud 16 kg.). 
Jest to obliczenie bardzo wysokie, gdyż bic- 
rze za podstar:e. iż obszar uprawiony jest 
jedynie o 11% amicjszy, niż w lataen po- 
kojowych, podczus gdy skądinąd wiadomo, 
iż olbrzymie połacie wielkiej własności, 
szczególnie latifundvów, pozostały nie- 
obrobione. Z tych 940 milionów pudów — 


We weżorajszem pomiso wydaniu ..Gło- opierające się na, doświadczeniach lat ubie- 
su Narodu“ zaziuccz diśmy. Że przyczyny | łych — 620 milionów musi się pozostawić 


ustąpienia rządu szukać należy mie w po- 
wodach, podawazych powszechnie, lecz w 

przekroczeniu przezeń kompetencyj, uja- 
wnionem w nocie kwietniowej do państw 
centralnych. Przekroczenie to, które scha- 
raktoryzowało si: gotowościa do różnych 
koncesyj, a nawet ukryta rerygnacyą z pe- 
wnej części terytoryum Królestwa zmusiło 


: opozycyę Rady Stanu do zancwiedzi, że no- 


| "Tak wyctada zakończenie referatu. O wo-|ta wspomniana będzie przedmiotem inter- 


q 
< 
„ vadź zadaniu „aaiochtonów * 


o interesach. o istnieniu, a jakimkolwiek |pelncyi i dyskusyi, wobce tego rzad musiał 
— nie mia sio-| wnieść Cymisye. Pogied nasz okazał się!z zasziorocznvch żniw, jest to cyfra, hu- 


ludności wiejskiej na jej własne potrzeby. 
Z pozostałych 820 milionów 158 miliony 
muszą pój:ć na konsumpcyą mieszkańców 
miejskień, zaś 76 zabiorą cukrownie, koleje, 
fabryki, zakłady przemysłowe donieckie, 
tudzież miejscowe wojska sprzymierzone i 
ukralńiskie. W tom sposób pozostałoby na 
cele eksportowe 91 miłionów pudów. 

W porównaniu z 600 milionami pudów, 
jakie rząd Hołubowieza przyrzekł mocar- 
stwam centralnym w traktacie brzeskim już 


am 


CENY OGŁOSZE 


Zwyczajne (za wier:r petit, ub jezo nla! ce) K —*49 | 


7 układ tabeiaryczzy , . „ 09 
Nadesłane „4 HH. « - a u WJ ! 
Nekrologi . . « « . . . 1.50 | 
Komsrizaty (po krasi.. „ 250 
Paski (2 i 3 stron:ca) „ 25— 


1/, Paski poprzeczne . . "a. a s L= 
Załączniki, prospexty itp. dla aren:m. 
miejscew. i zainiejsc. za 160 egz. 


morystycznie skromna. Niemniej jednak i 
nad nią należy postawić znak zapytania. 
Oto posłuehajmy, co powiada korespondent 


niemiecki: „Byłoby nieuspnawiedliwionyn 
optymizmein przypuszczać, iż istotnie nu 
tak wielki eksport (91 milionów) można ii- 
czyć. 0 tem niema mowy. Frzed przesadne- 
mi oczekiwaniami musimy się strzedz, Ly 
oszczędzić sovie poŹriejszycH Tozczaręwa.. 
Wszak wiemy jak w Niemszeci, mimo y- 
seypliny ludności nienueckiej i wynorucj 
egzekutywy nie litwą jest rzeczą sułory 
w caiej pełni i wszędzie uchwycić, T mó- 
żna sobie teraz wyobrazić, jaz sią izeezy 
te w"łaarią tu, na Ukrainio, gdzie € draon- 
plinie niemieckie zaprawdę mówić nie mo- 
żna, gdzie cgzekutywa z trudem ty o tma- 
rzy się. i gdzie ponadło trzeva 
przeeiwieństwami różnego r 

tj 4%: 

1 


Wieren 


A przeciwieństwa te — povin ia deto 
Ossbom -— weale nie s mele. Dey 


Sz 


żyć je możaa ba funty, a teza om nie ca- 


NIET 


na porządku dzisznym, a choć nawet udaje 
się wojskom riemivckim zwalczać zaburze- 
nia, to niemniej jednak wszystko to przy- 
czynia się Go uniniejszenia tej ilości zboża, 
która mogłaby wchodzić w grę na e'.sport. 
Zbyt wielkich tedy nadziei do mas zboża, 
jakie tej jesieni mogłyby być przez mocar- 
stwa centralne w ukraińskim „spichrzu zbo- 
żawym' nabyte, przywizzywać nie mośną. 
Do fantastycznych wyżyn, o jakich nicie- 
dmemtu w Niemczech na wiosnę, zanim po- 
znano stosunki tutejsze, Śniło się, eksport 
ten nie dojdzie. . 

„Tyle dr. Ossborn. I jeśli przypomni się, 
È za nadzieję tego zboża sprzedano w 
lutym Chełmszczyznę, wówczas mimowcli 
przychodzi ną myśl znane polskie przygło- 
wie o meczach, które nie tuczą. mg 


Niedawno ukazała się w druku praca 
Prof. Dra Kazimierza Władysława Kuma 
nieckiego p. t „Zarys urządzenia adminif 
stracyi w Polsce“. Niewielka ta rozmiarami 
książeczka obejmuje w traściwem i jasne 
ujęciu całość poruszonej kwestyi, wycho 


dząc poza ramy warszawskiego projektu 
rządowego. Pierwsza część jest pośrięcona 


podziałowi administracyjnemu na gminy, 
względnie okręgi gminne, powiaty i zien.ie. 
Największe miasta miałyhy dla siebie two- 
rzyć odrębne jedmostki z zakresem dei .a- 
nia ziem pod nazwą kasztelanii. Druga cz ść 
omawia postępowania administracyjne,. trze- 
cia sądownictwo administracyjne, czwarta, 
wreszcie prawno-prywatna odpowiedzin1- 
ność organów nadministracyjnych. 

Autor, łączący obszerne przygofow: "e 
teoretyczme, jako pmotesor administracyi ua 
Wszechniey Jagiellońskiej z kilkuletnią nie) 
gdyś pualktyiką w służbie administracyjni, 
gdzie miał sposobność poznać wszealtroq- 
nie nie .tytko działalność władz po'ltycznych, 
ale także i samorządnych, zaznacza nn wa*2- 
pie, że „dać choćby tylko zarys najgiówn|-i- 
szych zasad urządzenia admimistracyi w } ú- 
stwio nie jost mzeczą ami łatwą, ami pro: .*, 
slusznie jednak zanważa dalej. że naszy 
„rozurzyszć wszelkie możliwości w tej duio- 
dzinie bez pospiechu i z nu.eżytą rozwiyei: 
do ezero może dopomódz „oparcie roz 
sań na podstawie pewnego ujęcia zas M 
choćby nawet niezupełnie jeszcze doszon:f 
łych, byle wypływającego ze szczerci n: 
ści sprawy, stanowiącej istotę zagadniceni:" 

Zarys nie zawiema przeciętnych dany. $ 
dia terytoryalnego określenia jedmostelk a% 
ministracyjnych, bo — zdaniem autoi - 
nie na całym obszarze państwa da się pot 
tym wzgjędem zastosować mawsze i Ww::iC- 
dzie jedna i tasama zasada; obok ludmośr: © 
wego miarnika przyjdzie uwzgiednić w i - 
szczągó!nych wypadkach takie czynniki 
spodarcze, a w pewnej miere 
storyczne i inne. 

Prof. Kumaniecki wychodzi z tego zarai 
trywania, że należy dążyć do tego, by «o 
ciał uchwalających i kontrolujących w w: ż- 
szych jednostkach administracyjnych w ra- 
wadzić osoby, obzmaiomione bezpośreńna 
z miejscowemi powzebami, schodzące aż „Q 


ż 14 


Suk. 


Tym bowiem spogobem można w obrębie 
„ziemi“ zapewnić ciągłe i bezpośrednie zre- | 
zamienie potrzeb całego obszaru administra- 
cyjnego i ziączyć % sobą pracowników czyn- 
nych w różnych jadnostzach adminiatracyj- 
cych. Byłoby zaś jn? rzeczą eminnych U- 
btaw wybonzych steune Ha tego ustroju 
gasai y, zgodne 1 z duchor nowoczesnego 
państwa i z miarodajnymi pod tym wzgłę- 
dem słesumkami, panującymi: w kraju. 

Ważłnem jest to, że — jak już zamnaczy- 
lismey — projekt prof. Kumanieckiago daje 
całość izwestyi, boć przecie lepsze lub gor- 
szo urządzenie postępowania adminiatracyj- 
nego w zwizjałmi 20 Sprawą sądownictwa ad- 
minigtracyjnego i odpowiedziańnością pra- 
wna organów adepinistracyjnych docyduje 
zwykle w praktyce o sprawności całej ma- 
Szyny w wyrseym częstokroć stopniu, miż 
taki lub inny ustrój i podział na jednostki 
adninietnacyjne. I tak np. w zakresie dzia- 
lania Koronnego Trybunału administracyj- 
mego znajdujemy w pewien szczególny spo- 
sób ujęte sprawy naruszenia ustaw, przypo- 
minające ideę, któm prowadowana praktyką 
francuakiej Conseil d'Etat, wyżształciła 
głośną instytucyę rexursów „pour I excas 
du pouyoir“, 

Autor stawia na xońcu swe) rozprawy 
py:anie, o ile przedstawiony .przez niego za- 
rys siara się zapownić Polsce stworzenie 
mądu jednolitego, sprężystego i sprawied!i- 
wego. | odpowiada na nie temi słowami: 

1) Zasadzie jednolitości stara się zadość 
mcagnić przez uniknięcie w administracyi 
dwoistości władz, rządowych i samorzą- 
dnych; łączy te dwa czynniki nie tylko w 
stogunku wzajemnej kontroli i rady, ale 
iw wykonawczem działaniu adminiatracyj- 
mem. 

2) Zagadołe sprężystości przez to: że gmi- 
nę z wybieranym naczelnikiem gminy za- 
trzymuje jako jeduostkę gospodarczą, zwal- 
niając ją równocześnie od imnych obowią- 
mków, przechodzących często jej siły; że na 
czele wszystkich jedmostek administracyj- 
mych, dzierżących władztwo administracyj- 
ne, stawia mianowanych naczelników; że 
wyczerpuje administracyjne į yo w za- 
Sadzie już w drugiej istamcyi; ¿6” zapobiega 
przewlekłemu załatwianiu spraw przez wła- 
dze admimistracyjne zapomocą posiłkowej 
korapetemcyi sądów administracyjnych po 
upływie 10 tygodni od wnięsienia rekursu 
do wyższej instancyi administracyjnej; że 
w sprawach i wypadkach, wymagających 
szybkiego działania, pozostawia naczelnikom 
jednostek administacyjoych samodzielność 
w potrzebnym zakresie. 

3) Wreszcie zasadzie stworzenła sprawie- 
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- dliwego madu stara się powyższy Zarys, Za- 


dośśuczynić: przez wprowadzenie sądów ad- 
yjnych; praz oddanie (z nieliczny- 
mi iko wyjątkami) po spraw, RT 
w kompetancyj sądów administracyj- 
rozpatrywanie przy współndziałe 
ików obywatelskich, co najmniej w jê- 
dng instancyi, i to, jak n p w kamych 
sprawach ze zakresu policyi miejscowej, 
6 wyższej instancyi; przez w nie 
takżej równowagi między czynnikiem urzę- 
dniczym i czynnikiem obywatełskim, że 
stwarza obok wapómezo działania także 
wrajemną kontrolę i wspólną odpowiedzial- 
ność; przez umożliwienie zaskarżenia przed 
sylem mdministracyjwym wypadków natu- 
szenka prawa przez orana administracyjne 
i przez wprowadzenie dia nich odpowiedzial- 
ności prawno-nrywatnej w razie naruszenia 
prawa, spowodowanego przekroczeniem u- 
tzędowego obowiazku i wyrządzeniem przez 
to stromie szkody. Tyiko bowiem zupełnie 
ścisłe przestrzeganie ustaw przez organa ad- 
minestracyi publicznej, jako podstawa ich 
celowej dzislałności, odpowiada istocie no- 
wożytnego państwa; tylko na tej drodze 
może mdminlatracya publiczna pogodzić in- 
teros publiczny z potrzebami iudności I po- 
dołać tym różnorodnym i nielątwym zada- 
miom, przed jakiemi ją stawia dzisiejszy u- 
strój państwowy, goszołarczy i społeczny. 
W em taż znaczeniu naloży rozumieć słona 
wybitnego prawnika - francuskiego, Hau- 
rious, wypisane w jego systemie prawa ad- 
mipistracyjnego, że „le droit est la disci- 
pline de la prix sociale”. ' S. 


Trzeci Maja w Moskwie. 


Na uroczystym: obchodzie Trzeciego | 
Maja w roku 1918 w Moskwie, wygł0- 


sił Franciszek Ksawery Pusłowski 
piękntemi sławy utwór, którym obecnie 
możemy podzielić się z naszymi czy-| 
tehnikami. s 


I 


Sejm kończąc w Maju Konstytucyi Księgę, 
siasa z Narodem eto kamień węgielny, 

by w nim Duch Polski ryt życia polęgę, 

i napis: WOLNOŚĆ był wszystkim czytelny, 


Nie miał Gmach stanąć jak ROMA QUADRATA, 
ale jak koło słowiańskiego Piasta, 

jak ruch na głębi, ce kręgami wzrasta, 

iak tarcza słańca, odnowienie świata! 


4abrzmieły dzwony Swiętejańskiej Fary, 
bo nie ra grabiet szła społeczność błega, 
Król, Senat, Postów jednomyśluych pary, 
lecz na modlilwę — do Eoga... 


N 


Naród, fundament zakładał tak zgodnie, 
tak lubo każda przylegała warstwa, 

że zalrwożyły się obce Mecarstwa, 
Rozbioru Polski knując lajną zbrodnię. 


Sto lat Kraj znosił niewoli ohydę, R. 
gay całun pelat natchnień z morza wiatry, 

cisk wgdźwignął z ciosów Piramidę, 
Mury Cyklopęw i Amfiteatry, 


q 


$ 


TA 


a ją! trzękroć! Pelska Rewalucąa, 
nie przewrót — ale POWSTANIE! 
HI 

Pan Wiecznej Zemsty mnsiał wprzóa Zmieść 
fwszgstko, 

peruszyć Ludzkość w wszechświaławej burzy, 

by Czes, co Prawszie każdej ziemi stuży, 

uprzetnął Polski Ledowej boisko. 


O Krzyż, co przerósł nam ajczgsie Dzieje, 
dzisiaj drabinę egrzem Jakóżową, . 
gdy po jej szczeblach tłum Dachów powiejt, 
ziemia de nieba się zbliży na nome. 


Praojców Boże! niech naród podoła — 1 
ześlij sen widzeń, by u stóp: Monarcha, 

Wódz Polski, Biskua also Patryarcha, 

-Fq zmógł Wej::y Anioła! 


TV, 


Jaż się wygnańcom czas dłużą w Egipcię 
prech niegościnny etrząsnąć un trzeba. 
gdy zawiść czują w każdej soli szezypcie. 

i zimnijm zgliszcza pepiół w smaki: chleba, 


Có: mogłeś zrobić, nam — bralni Narodzie, i 
czegoś nam krzywdzące nie wyrządził jeszcze? i 
więc daj mam odejśćt... w radosnym poshodzie, ; 
może przebaczeń poczujerny dreszczeł 


Strzeż się! by świaite nam Znicza nie zgasłe, * 
by Arkę nniósł tłum pielgrzymów łzawy, 


tysiąca ust: do WARSZAWY M 
W Moskwie, 29 Kwietnia 1918 r. 
Franciszek Xawery Pusłowski, 


gady rozgrzmi: Pokój — i powrotu hasio, | 


Wschód słeńca e godz. S'11 r. 
Zachód  , „ Cv. 
Dłaześć dała godzin 12 ma. 24. 


| Teodory pok. 


Z tilasta, 
J.-K. KS. ARCYBISKUP JÓZEF TEODORO-. 


eistawicń scaaicznych w Kronikach nasze- 


Ago teatru. W tytułowej krcacyi, sławnej z za- 
mordowania Marata Szarlotty Corday, wystąpi ; klientele do kupna 4roduxtów ze swego „do 15 listegaca 1914 r. 
Małego w okno; 


była artystka Teatru 
świeżo stamtąd dła naszej sceny pozyskana, p. 
Jadwiga Gzvlewskąa. 


i 
SIOS KARODE" s dnia 11 Wrzóśnia 1918 roku; , 
Gi = 7 s 


gminy, tei podstawowej jedzosiki u dolu. | Rósł mar więzienny tam gdzie Konstyjacya 
a ŻE w budawie żądni kriol poganie. 


py ul. Marszałłowskiej, gdzie prawdopode- | 


¡bnie jakiś „zemianin* 


Nr. XL 


nych ¢ znieść derór mądowy zum! ich mgjajt1- 


zachęca w ten sposób |mi i interaguzsi, wprowadamy prawem z doia 


ARESZTOWANIE KSIĘŻY UW NSESKT17, 


PO ZAWIERUSZE DZIEJSWEJ. W dzien-|Z Noskwy donosrą, że bołzewicy arwaiu z -I 


nikach lubelskich czytamy: Ze wszystkich z4- 


ZEBRANIE NAUCZYCIELSTWA. Wezoraj!' kotków ziemi lubelskiej nadchodzą wiadomości, 


popołudniu w szkole przy ul. Luhomirskiego 
odbyło się zseromadzenie nauczycielstwa kra- 
kowskiego, zwołane przez Radę szkolną okre- 


j które przekonywiują o tem, że powoli wszędzie 
kr się budzić zamarłe przez długi czas ży- 
cie społeczne, oraz że ludzie rozumieją potrzebę 


kiku dni nietpiko popów, archirejów i dyako- 
nów, Graz mnóehów rosyjskich, lecz również ij 
księży katogktw-Polaków, zarzucając im po 


pieranie ruchu antyrewolucyjnego. 
LIST CAROWEJ MARYI TEODORÓWNY, 


gową miejską. celem zastanowienia się nad 73m | organdyowania się i zespalania swych wysiłków. | „Przegląd Polski" z 20 sierpnia donosi: W rga 
łoźeniem spółki spożywczej. Po objaśnieniach, | Między innemi w Puchaczowie , ziemi lubelskiej. | : 


ndzielonych przez inspektora radcę Dobrzaś- 
skiego i pó dłuższej dyskusyi, uchwalono nie 
tworzyć nowej spółki, lecz istniejącą od roku 
1916 skladnicę nauczycielską oddać pod kon- 
trolę władz szkolnych i zwrócić się z prośbą 
do Rady szkolnej krajowej, aby fundusze, 
przyznane przez namiestnictwo i fundusze wa- 
jące być przyznane przez Wydział krajowy, 
wyasygnowała na rzecz tej składnicy. 

O WYNAGRODZENIE NAUCZYCIELI 
SZKÓŁ PRZEMYSŁOWYCH. Zgromadzenie de- 
legatów uzupomiających szkół przemysł. i han- 
dłowych z calego kraju odbyło się w Krako- 
wia w lokalu Związku pol, naucz. lud. dnia 9 
b. my pry udziaie reprezentantów 55 szkół na 
ogólną liczbę 30 zakła”ów tej kstegoryi Szko- 


[iy zachodniej polaci obesłały zjazd prawie bez 


wyjątku. Obradom przewodniczył dyr. szkoly 
Sian. Polaczek z Krweszewie Przedmiotem o- 
brad była sprawa wynagrodzenia nauczycieli 
za naukę w tych szkołach i reorganizacya tych 
aakælów w duchu obecnych potrzeb. . Refe- 
rował J. B. Szado z Krakowa, Uelwalono do- 


| magać się podwyższenia wynagrodzenia, wyno- 


szącego dotychczas 2—3.50 kor. za godzinę, na 
8 koron dla wszystkich nauczycieli bez wyją- 
tku, baz wzglądu na klasę, przedmiot i miej- 
scowość; 2. wypłaty wynagrodzenia za każdą 
godzinę przewidzianą w tygodniowym rozdzia- 
le godzin, przyznania na czas wojennych anor- 
malnych stosumków drożyźnianych 50 rroc. dn- 
datku do tego wynagrodzenia; podwyższenia 
wynagrodzenia dla kicrowników na 400 koron 


za pierwszą klasę, a 100 kor. za każdą nastę: | 


pną; wydania wszystkim kierownikom i naun- 
czyciełom, pracującym w tych zakładach, de- 
kretów nominacyjnych, oraz przyznania im pra- 


T bawi w Krakowie w przejeździe a Wie- , wa do 3 dodatków pięcioletnich po 200 koron. 
dnia do Lwowa. Poniowśż dotychczasowe lojalne starania o 
MONS. RATTI, wizytator apostolski, przybył | zyskanie i E ke T pd 
wczaraj o godz. 10.15 wieczorem do Krakowa. dzisiejszym warunkom życiowym, nie znalazły 
Na dworcu powitał go Książę-Biskup Sapieha uznania u miarodajnych czynników, uchwalono 
i'p. delegat Biesiadecki Ks. mons. Ratti za- jednomyślnie nle podejmować nauki w tych 
mieszkał, jako gość Księcia-Biskupe, w pałacu szkołach z rokłem szkolnym 1918/19 tak długo, 


biskupim. 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE za duszę $. p.: 
cesarzowej Elżbiety odbyło sią wczoraj w kate-| 
drze na Wewelu. Mszę św. odprawił k». prałat 
Wadolny. W nabożeństwie wzięla udział kapi- 
tuła katedralna, przedstawieciele władz rządo- 
wysh, autonomicznych i wojskowości. 
OGŁADZANIE KRAKOWA. W ostatnich 
czasach straże graniczne w Królestwie znowu 
z niesłychaną energią zabrały się do „konfisko- 
wania“ drobnych ilośdh artykułów gospodar- 
stwa wiejskiego, niesionych przez włościan 2 
Królestwa do Krakowa. Konfiskaty te przecho- 
dzą w isine orgie. Organa „kontrółne”, upo- 
ważnione i nieupoważnione, zabierają biednyra 
ludziom masło, jaja, ser, kury i t. p. Wobec 
opłakanego stanu aprowizacyi miasta te szy- 
kany są niesłychaną krmywdą tak dla ludzi, 
którym się ich własność odbiera, jak 4 dla lu- 
dności Krakowa, którą sią w ten sposób bez- 
względnie ogładza. Poszło widocznie w zapo- 
mnienie zezwolenie przenoszenia do Krakowa | 
drobnych iłości artykułu" gospodarstwa wief- 
skiego, które przed paru miesiącami z uznaniem 
w mieście zostało powitane. Należałoby prze- 
prowadzić surowe śledztwo nad organami kon- 
trolnemi i przekonać się, gdzie skonfiskowany 
nabiał, drób i t. p. się podziewa, i 
POŁOŻENIE STANU ŚREDNIEGO staje się 


| dopóki żądania powyższe nia zostaną w całości 


uwzględnione. Dla przepowadzenia powziętych 
uchwał wybrano komitet, złożony z 9 osób. 

„BABIE LATO* snuło się wczoraj w słońcu 
dhzgiemi, białemi pasmami. Zapanowała już 
więc u nas jesień w całej poetach 

SPLEŚNIAŁY CHLEB sprzedano wczoraj je- 
dnej 2 odbiorczyń w mleczarni miejskiej przy 
ul. Zwierzynieckiej. Piekarza, który chleb ten, 
będący istną trucizną, wypiekł, winien magi- 
strat pociągnąć do surowej odpowiedzianości. 

TAJEMNICZE ZNIKNIĘCIE. Żandarmerya 
w Igołomii w Królestwie zawiadomiła tutejszą 
dyrekcyę policyi, że dnia 10 z. m. zniknął tam 
agent Centrali gospodarczej, Paweł Piotr Si- 
wek. Zachodzi podejrzenie, że został zamordo- 
wany przez przemytników, 

Z POGOTOWIA. Wczoraj o godz. 10 rano 
wezwano Pogotowie ratunkowe na Rynek pod- 
górski, gdzie potrącony, wypadł z tramwain u- 
czeń TV kl. szkoły im. Kościusźki, Tad. Woj- 
narowski i doznał potłuczeń i pokaleczeń. Woj- 
narowskicgo odwieziono do szpitala św. Ła- 
zarzą. 

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Aresztowano f8- 
letnią Helenę Bartel, która z mieszkania Janiny 
Czerneckiej, ul. Radziwiłłowska 1. 23, skradła 
bieliznę, wartości 1500 koron. Bartlówna bieli- 
znę już sprzedała. — W Prądniku Czerwonym, 


z dniem niemal każdym coraz bardziej rozpa- ną polach należących do klasztoru 00. Domini- 
człiwe i beznadziejne. Pensya urzędnika czy ;kanów, znaleziono duży, kosz, zapewne skra- 


profesora, obarczenego rodziną, jest wobee ce-; 


dziony z rzeczami i porzucony przez złodziei. 


ny tej lub owej części ubrawia, czy bochonka: W koszu pozostały tylko 33 mapy okolic War- 


chleba — gorzką ironią. Aby sprawić parę bu! 


cików dla jednego członka rodziny, musi | 


ojciec, starszy urzędnik, wydać dziś ca łą m ie- 
sięczną/pensyę. Ludzie „ciężko“ praeują- 
cy i rzemieślnicy wiążą doskonale koniec z koń- 
cem. Za przyniesienia kuferka z kolei, za prze- 
wiezienie paru sprzętów płaci się teraz tyle, że 


szawy i książka „Prawo kościelne" 2 podpisem: 
Tadeusz Czesław Bielesiewicz. 

. 

Z Pelski I ze świata. 


ZMNIEJSZENIE GARNIZONÓW NIEMIE- 
CKICH W KRÓLESTWIE POLSKIEM. Z War- 


„Ciężko pracujący człowiek zarabia dziennie jszawy donoszą: W związku z wypadkami na 
nieraz trzy razy więcej, niź urzędnik VI rangi. zachodzie daje się tu zauważyć znaczne zmniej- 
Rzemieślnik, tłómacząc się drożyzną, za pracę, |szenie liczby wojsk niemieckich, przebywają- 
której wykonanie zajmuje mu parę godzin cza-|cych w Królestwie Polskiem. Zredukowano na- 
su, bierze 100 lub 150 koron. Stanu Średniego, wet małe garnizony w takim stosunku, że 
żwjącego z nieszezęsnych „stałych“ dochodów, |gdzie było naprzykład 20 żołnierzy, to pozo- 
nikt nie bierze w opiekę. Dodatki drożyźniane |stało zaledwie 2—3. 

urzędników są tylko bolesnym żartem z nędzy! SREBRNE GODY KS. ZDZISŁAWÓW LU- 
ich rodzin, literalnia głodem przymierających. | BOMÓRSKICH. Regent książę Zdzisław Lumo- 
Praktyki wszelkich central, mających tej wy-|mirski i jego małżonka, księżna Marya z Brani- 
dziedziczonej rzeszy ułatwić egzysteneye, brak ekich, obchodzili dnia 6 b. m. uroczystość sre- 
chleba dla miasta. są jaskrawym przykładem jbrnega wesela. Rada Regencyjna przeslała do- 
nieżyczliwości władz wohee polskiego stanujstojnej parze depesze gratulacyjne do Małej 
średniego. W dodatku zbliża się zima, a sprawa | Wsi, gdzie księstwo Zdzisiawowie Lubomirscy 


dostarczenia opału przedstawia się fatalnie. Za-;dzień ten spędzili. 


pytać sią godzi jak długo dotyczące czynniki 


SZKOŁY DLA ŻYDÓW... PUSTE. Z War- 


będą próbować cierpliwości intelizencyi, tyją- |szawy donoszą: W tych dniach odbyła się spe- 
cej ze stałych dochodów? Czy w ich interesie jcyalna narada działaczów żydowskich w spra- 
leży zupełne wyniszczenie t .zw. „stanu Śre-iwie szkolnictwa. Na naradzie tej stwierdzono, 


dniero?* 

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują: | 
Dziś po raz pierwszy „pod własnym dachem“ 
w tym sezonie „Księżniczka czardasza z pp. 


Rogińską i Millerem w partyach głównych; ju- | 
| 


tro po raz czwarty „Opieka wojskowa”. W pią- 
tek 13 b. m. wchodzi na repertuar nowość, | 
z wielkiem powodzeniem graną niedawno W 
warszawskim Teatrze Polskim i we Lwowie. 
Tytuł: „Biały kaptur“, Stanisława Kozłowskie- 
go. Barwne tło rewolucyi francuskiej, na któ- 
rem rozgrywa się akcya efektownej tej sztuki, 
silnie dramatyczne akcenty doskonale zbudo- 
wanych aktów, 4 przedewszystkiem główna po- 
stąć bohaterki, entnzyastki, rwącej się do krwa- 
wego czynu dla dobra ukochanej Francyi, z3- 


że w ciągu dwóch tygodni do wszystkich szkół 
miejskich dla żydów zapisało się zaledwie kil- 
Kudziesięciu uczniów. Przedstawiciele organi- 
zacyj nacyonalistycznych oświadczyli, że przy- 
ezymą tego jest brak w programach szkół miej- 
skich „nauk żydowskich”, Powoływałi się przy- 
tem, że w szkołach „żydowskiego kuratoryum 
szkolnego" jost napływ bardzo duży. W rezuł- 
tacie działacze nacyonalistyczni domagają się 
„zreorganizowania”* miejskich szkół dla żydów 
i oddania ich pod „opiekę“ organizacyj nacyo- 
nalistycznych. Oczywiście na utrzymanie tych 
szkół łożyć ma w dalszym ciągu magistart. 
„ŻIWE RYBY“. Dawniej — pisze warszaw- 
ska „Gazeta Poranna“ — napisy takie widy- 
walo się tylko na Nalewkach. Dziś spotyka się 


| zostało zawiązane Stow. budowlane, mające na 
leelu pomoc wzajemną w odbudowie zniszczo- 
nych: budynków gospodarskich. Stow. powstało 
na zasadzie udziałów, których wysokość wy- 
nosi 100 koron, wkładki członkowskie są dwu- 
koronowe. Do Stow. przystąpili w znacznej 
liczbie okokczni włościanie. —- W Puch:czowie 
odbyła się łoterya fantowa w połączeniu z za- 
bawą. Znaczny dochód został przeznaczony na 
zaziłek dla miejscowej straży ogniowej. — 
Pod Puchaczowem, w Dratowie, kierowniczki 
ochronki i szkoły zorganizowały przedstawienie 
ag z sił dziecięcych. Na program zło- 
; żyły się: komadyjka „Królowa Pasia“, sztuka 
„Tobie Poisko' ora: Iklamacva i żywe obra 
zy. Dochód z pzelsawień został przeznaczony 
na pomoc dla sieró: po ofiarach, które zginęly 
| nia 18 lutege, 

NAPADY BANDYCRIE W KIELECKIEM. 
Dotychczas wone 04 napadów bandyckich Kic- 
lecide staje się polem do popisu dla grasują- 
cych band. sżerzacych terror w spokojnej oko- 
licy. Coraz cześciej słyszy się o zbrojnych na- 
;nadach uchodzących bezkarnie. z powodu wa- 
Miej organizacyi służby bezpieczeństwa. Jak 
nam donosi nasz kerespodent z Kielc, dnia 23 
| sierpnia po godzinie 8 wieczorem « urządzono 
rzojny napad na dwór Swzeszkowice w pow. 
jędrzejowskim. będący włamością p. Józefa 
Doskowskiego; uabrano calą gotówkę, sre- 
bra, ubrania, biełiznę, obuwie i broń myśliw- 
i ską, wogóle ogołecono dwór ze wszystkich ko- 
jsztownościi " pozhawiono  najniezbędniejszych 
środków nietylko rodzinę właścicieli, lvez tak- 
że domowników. 

PRZECIW ZANDYTYZMOWI- W KRÓLE- 
STWIE. „Nowa Gazeta“ donosi: Z powodu sze- 
rzenia się bandytyzmu po wsiach Rady: gminne 
w wielu miejscowościach przystępują do orga- 
nizowania milicyi lokalnej, aczkolwiek otrzy- 
maly informacye, ż0 wydział policyi minister- 
stwa spraw wewnążrzmąch ma się zająć tą spra- 
wą od paździemika b. r., a najpóźniej od sty- 
cznia 1919. Rady gminne jednak nie chcą cze- 
kać do tego czasu i starają się przyspieszyć Or- 
ganizacyę milicyi na koszt własny. Milieya 
gminna, obecnie ustanowiona, składa się z 5 do 
7 posterunków î 1 przodownika, zwanego pod- 
oficerem. Na razie otrzymywać mają posterun- 
kowi po 225 marek miesięcznie, a przodownik 
275 mk. Gdy potem rząd będzie płacił te pen- 
sye, to Rady gminne zamierzają z funduszów 
gminnych dopłacać milicyantom drożyźniane. 

NAPAD NA DOM ŻAŁOBY. Z Miechowa do- 
noszą: W zeszłym tygodniu zamożny właściciel 
wsi Kalina Mała, Stamisław Gola, zmarł i gdy 
ciało jego przewieziono do kościoła w Miecho- 
wio, ua pozostałych krewnych i przyjaciół, w 
pokaźnej liczbie zebranych w domu zmarłego. 
o godz. 11 w nocy napadli bandyci w liczbie 
około 6, steroryzowali ich i po obszukaniu obe- 
enych zabrali około 4000 rubli, lepszą odzież 
i na furmance uciekli. 

ZMIANA WŁASNOŚCI. Dobra Suchowola 
w obszarze przeszło 1000 morgów, jeden z naj- 
piękniejszych majatków w powiecie brodzkim, 
nabyła od Iska Sehumera pani Cetnerowa. 

DZIWNE QBRAZY „RELIGIJNE. Przed 
kilku dniami donieśliśmy za dziennikiem Byd- 
goskim“, iż domokrążni handlarze wciekają lu- 
dowi polskiemu w Chełmie obrazy przedstawia» 
jące Matkę Boską w otoczeniu czterech monat- 
chów: niemieckiego, austryackiego, bułgarskie- 
go i tureckiego. Odnośnie: do tej notatki o- 
trzymaliśmy z Nowego Targu następujące 
pismo: 

Doposzę z nubolewaniem, że we wsi Białce 
Tatrzańskiej pod Nowym. Targiem zauważyłem 
w bardzo wielu domach takiesame obrazy. 
Jedne przedstawiają Matkę Bożą, a drugie Pa- 
na Jezusa. Na pytanie moje tłómaczyły się go- 
spodynie, że jakaś „dama“ — ałe nie Polka — 
powołując się na zalecenie władzy wyż- 
szej, formalnie zmuszała nieoświecone gospo- 
dynie i gospodarzy do kupna tych obrazów. 
Gdy jeden z duchownych w Białce zwrócił uw- 
wagę tej „damy* na nieodpowiednią kompo- 
zycyę tych obrazów i zauważyły że nie może 
parafianów zachęcać do nabywania tych obra- 
zów, „dama oburzyła się na księdza i zagTro- 
ziła mu wniesieniem na niego zażalenia, To 
już bezczelność! — Na obrazach, przedstawia- 
jacych Pana Jezusa, jest pod spodem napi: 
„Panie chroń naszych bojowników“. Czyżby 
Turek, wyznający Mahometa, nawrócił sią tak 
prędko i prosi Jezusa o ochronę swoich żołnie- 
rzy? LM 

MAJĄTKI PODDANYCH NIEMIECKICH 
I AUSTRYACKICH. „Dziennik Kijowski“ z 31 
sierpnia donosi; Obecnie do ministerstwa kan- 
du i przemysłu wpiywa wiełka liczba podań 
od poddanych niemieckich i amstryaczich w 
sprawie zwrctu ich majątków i przedsiębiorstw. 
skonfiskowanych w czasie wojny i wypiety od- 
szkodowań, które stad wynikły. Ministerstwo 
handlu i przemysłu zażądało już, aby inspekto- 
rowie rządowi i zarządy likwidacyjne złożyły 
sprawozdanie o administrowanych majątkach 
i przedsiębiorstwach. Jednocześnie opraeawu- 
ja projekt prawa o skasowaniu ograniczeń, za- 
rządzonych w czasie wojny dla spraw majątko- 
wych obcych poddanych. 

Minister handlu i przemysłu zaproponował 
ministrom sprawiedliwości, „aby możliwie naj- 
prędzej zakóńczyć prace narady międzywydzia- 
łowej i, nie czekając opracowania prawa ogól- 
nego, w tej kwestyi skasować niezwłocznie 
wszelkie ograniczenia, wprowadzone w czasie 


lpowiadają jedno z najbardziej interesujących itego rodzaju kwiątki asvmilacyine w sklepach | wożny dla spraw. majątkowych obcych podda- 


miętnikach rozsirrelunego cara znajdnie sis sf 
cesarzowej Maryi Teodorówny z dnia 15 stecz. 
nia 1905 r. 

„Drogi Niki — pisze carowa — z Calero zer 
ca dziękują ci za twój list, który mia stracznig 
ucieszył, bo wieje z niego świeży durh. Daj Bos 
że, żeby zacisze trwało przynajmniej do końca 
wyborów i do początku Dumy. Gdyby przzds 
tem byli energiczniejszymi i wykazaii więcej 
mocy i władzy, to wielu rzeczy możnaby była 
uniknąć i nie rozumiem Wittego, dlaczego on 
stracił tyla czasu. Teraz pragnę ci powiedzieł 
o sprawie, która muie męezy i niepokoi. Jest 
to sprawa majątków apsnażowych, które ie! 
świnie chcą odebrać wedłng programów zca 
nych partyj. Na wszelki wypadek posvłam bad 
bie książki, gdzie to wszystko jeet on. ane, 
Prawdopodobnie ty sam to wiesz, ale to tak 
ważna sprawa, że nie moge o tem miicze . nii ês 
ży. aby wszyscy wiedzieli już teraz, że nikt nia 
śmie myśleć nawet tknąć tego, ponieważ to e 
prawa osobiste i prywatne cara } jego redsiny. 

Bądzie to wielkim błedem historycznym ni 
do poprawienia, jeżeli w tym wypadku | 
ustąpiona choć jedna jedyna kopielka. Jest tu 
sprawa zasadnicza i od niej zależy przysz'o'€. 
Nieświndomość społeczeństwa w tej kwestyi 
jost tak wielka, że nikt nie zna potchudzu: 
i.uformowania się tych majątków i A rec 
stanowiących własność prywatną cara, pie 13- 
gąca być naruszoną, ami duskutowaną. T'o sią 
nikogo nie tyczy, ale należy, żeby wszyszy| 
wiedzieli". 

Kopiec listu poświęcony jest sprawom osobi4 
stym carowej i urzednikom jej wydziala. Taf 
kończy się w ten sposób: „Ściskam cię nieenoj 
wiefząc, że modlisz się za mnie. Twoja smutną 
matka Marya“. 

DZIENNIKARZE NIEMIECCY W WIERAIUJ 
Od dwóch dni bawią w Wiedniu przedstawiciee 
le prasy państwa niemieckiogo, rewizytujse w 
ten sposób dziennikarzy  austro-węgier-x:c/y 
którzy bawili w roku zeszłym w Berlinie. — 
Na program przyjęcia gości niemieckich sklaiią 
się — jak donoszą dzienniki wiedeńsi:ie — 
zwiedzanła rzeczy godnych widzenia i przyiję: 
cia,« Omegdaj popołudniu odbyła się kerbats 
w ambasadzie! niemieckiej, na którą rozes!: 
zaproszenia hr. i hrabina Wedel Wezoraj oduył 
się w „Domu przemysłowym“ ureozysty bam 
kiet, urządzony staraniem wiedeńskiego Zwi 
zku dziennikarzy i literatów „Concordia“, Wyd 
głoszono wiele mów politycznych. Dziś ads 
dzie sią przyjęcie na ratuszu wiedeńskim, wieś 
czorem umad Wydział krajowy dolno 
austryacki przyjęcie, zaś jutro oduędzia się 
włeczór pożegnalny, dany przez nicmiech 
austryacki Związek literatów. 
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Zawiadomienia i komnadkaty, 

REGULAMIN OGNIOWY. Magistrat koma 
nikują: Regulamin ogflowy, uchwalony prre: 
Rudę miejską dnia 11 lipca b. r., wyszedł ohw 
enie z druku, wydany nakladom sm. m. Fra 
kowa. Wydanie to przedstawia się jako zbióą 
wszystkich obowiązujących przepisów mło 
wych.. Obejmuje ono bowiem, oprócz teks": sa 
mego rągulaminu, wszystkie obowiązujs'€ o 
tąd rozporządzenia ministeryalne, wydane w cm 
lu zwalczania pożarów, jak. np. rozporzeń*onię 
o salach knowych, o obrocie olejów kat ycły 
o wyrobie i sprzedaży cewiczy i t, du. (ig) 
dalej wyjątki z niektósych ustaw, oraz ing 
przepisy, o ile dotyczą bazmoczcistwa oguia 
wego. Sam tekst regulaminu Opracowany prg 
anżytkowanin najświeższysh mawrysłów i * 
pisów zakrajowych. Wydamie to, zawiesjpcę 
regulamin ogniowy, uzupełniony wszelki! m 
howiązującymi przepisami ogniowymi, jest pok 
ręcznikiem, majacym deniosie znaczenie zki 
tyczne tak dla władz i urzędów powotanyc! üd 
strzeżenia bezpieczeństwa ogminwogo, ik | g 
gót, zwłaszcza za4 właściciaą zatdaiów pree 
mysłowych, właścicicii teatrów, kinotczirómę 
właścicieli realności i t. p. Zapoznanie sią z Jo 
go przepisami i przestrzeganie ich przyczyni się 
niewątpliwie do podniesienia bezpiecze: w 
ogniowego w mieście. 

PRZECIW CHORCBOM ZARAŻLIYYJ U 
ZWIERZĄT . Magistrat przypomina rozporząj 
dzenie namiestnictwa z 8 lutego 1046 w spra 
wie ograniczenia obrotu zwierzętami racjivówe 
mi i końmi w krajn. Ze względu na z::ueżuią 
wzmożony w ostalnich czasach przypływ kan 
obcych do Krakowa i wynikające stąd sisig 
niebezpicczeństwo rozwlekania przez nie c:wóh 
zarażliwych i gdy stwierdzono, że powyższy 
przepisów często się nie przestrzega, magistra 
wzywa posiadaczy i handlarzy koni, Oriz wia 
ścicieli stajen zajezanych i spędowych, aby sta 
sowali się jak najściślej do przepisów qpowydź 
szego ogłoszenia. 

Przekroczenia powyższych postanowień % 
rane będą do dwóch miesięcy, albo grzwm di 
600 koron. ( 

KU UCZCZENIU nieodźałowanej pamit 
Leona Pitułki, zamiast wieńca natrumnę, sklat 
da Marya Nowakowa 50 koron na Opiekę 
gior ową. 

KONKURS. Rektorat szkoły politechniicznej 
we Lwowie cgłasza konkurs na posadę nadzwy: 
czajną profesora architektury. Podania do mi 
nisterstwa wyznań i oświaty z dołączeniem 
dokumentów osobistych, świadectw ze stw 
dyów odbytych, dowodów prac .rysunkowych 
lub naukowych, przy wykazaniu dokładnej zna 
jomości języka polskiego, nźleży wnosić Ct 
rcktoraty najpóźniej do dnia 15 października br 
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„GŁOSU NARGEUG. 


„NA OPIEKĘ LEGIONCVĄ. Dr. Tadcusz Fis 2 

uza nadeglaj: 1. Zebrane wśród obywatcii w 
Bi. zu 466 K. 2. Z fnndnszów .Komitcin ©» owy 
narodowej” w ‘Bicczu 500 K. 2.]a':0 połowa. do: 
chiny Z przedstawienia amalorekicjzo w  Dieczu 
41.50 R. 

DLA LEIONISTÓW PRZY UL. SIEMIRADZ- 
KIEGO. W niu imienin fn, ojca Tmówika Reb 
cehonborga, Sl. feminow e 50 X, 

DLA OCIEMNIAŁYCH LEGIONISTÓW. Ks. Jó- 


zę: Marrec 47.56 K. 
dziekan Weędzick2 Ze- 


NA ZĄGON į RYDE R. 
bane w Niegowici i gi 

NA MACIERZ SZKOL NĄ CIESZ YŃSKĄ. Prrro- 
an urzedu podatkowe zo w b 4 Pa 41.50 K. 

. P. Kowicer K. 4. Smókowski 36 K, 

"NA SZEGŁĘ IM. SOSER] W POLSKIEJ 
OSTRAWIE, Smokowski poczta pol. 401. K. 20. 

NA SITQLY EE NA WOLY NIU. Dr. Ma- 
rvan Miller Caarnek 10 K. 

DLA Św W HUSZT. Anna_ Czara- 
kowa 10 K. Zofia L. M K. zam. wieńca na grób śp. 
Amtomirry Libiszowskiej pockowanej w Górze św. 


Jana. 

DLA BIEDNEJ WDOWY Z 4-GITEM DROBNYCJI 
DZIECI MARYI K. W. M J. Skalscy 20 K. Zofia 
T.anrerowa 16 K. Tchórznicki 10 K. Eug. Iny 4 K, 
3. G. 1 K. M. Otbrych 6 K. Stanisławowa Rożno- 
wska 10 E. Jan Zięba 10 K. 

DLA STAWUSZKI PO- QGFICERZE WOJSK; 
POLSKICH oiu. Lanz'rowa 10 K. R. RZ R. 

DLA „PWZEYTAŚ K. M. 2.0 KB, Stanstawowa | 
Rożnowska 5 K. 

DLA SZTARUSZKI HEIDRICH. Eugeniusz 
L'r 4K. 

DLA CHOREJ OSOBY H. H. Stanisławowa Roż- 
nowaka 5 K. 


T 


Are 


E-oczuar rziejskiego teatru powszechnego. 
Środa 11 b. m: „Księżniczka czardasza . 
Czwartek 12 b. m: „Opieka wojskowa” 
Piątek 13 b. m.: Poraz pierwszy: „Bialy 

kaptrrć, eztuka w 3 aktach St. Kozłowskiego. 
Sobota J4 b. m.: «Bialy kaptur“. 
Niedziela 15 b. m: popol. o godz. 3 „Da- 

my.i huzarv*; wieczorem ..Bisjy kaptur, , 


4 
Hemor I satyra. 


Tak jak u nas, 

W kar ;arence na Dunaju, 
Gdy rn:rok wszystkie skryje kąty, — 
Imć I zuót z Janem, dla zwyczaju, 
Wiodą spory już rok piąty. 
Mapa, (żu to, teraz w modzie), 
Leży obok, — mówiąc Szczerze, A 
Prot zaś 7 Janem „Na zachodzie“ 
'Tocrą boje... po papierze. — 
Jak ze ziości się rumieni, | 
Pokazując grody, iota, á 
=- „Koniec — krzyczy — tej jesieni! 
— "Ża trzy lata!“ — Piotr znów wola. 

„Bzdury głosisz, Mości Piotrze! 
To ti rzeknę w onym względzie; 
Gdy — front — patrzaj — ot, tu dotrzo — 
Tej jesieni pokój Ą Ja ie... 
Tej jesieni!...' tiry Istal..." 
— „Tej jecienii... eL „Tty! gadaniel 
Dalbyś spokój już, do kata, 
Z takiem głupstwem, panie Jauiel™ «=; — 
Jun lży Piotra, że aż milo! 
Piotr ze złości wprost się PER 
w sza Hah walą z Fiia — 


„W = Tej Żesienii... 
Tatr rok E ero A ła mewa, 


Czaa na sprzeczce zaś ulaia. 

— (7 wdychać kłótnie a slowa: 
=" „Daj HI" — „Za trzy latal!" 
Gomec“ Warszawa, 


y H . . e 
dęzyk polski a Niemcy. 

„Germania“ zamieszcza ciekawy artykuł 
p. t „Jęzsk rosyjski, czy polski“. 

W artykule tym zaznacza dziennik prze- 
dewezystkiem, że w Niemczech zwracano 
w swoim czasie zbył wiele uwagi na naukę 
w sekołach jezyka francuskiego i niemie- 
ckiago, a zbyt mało na języki słowiańskie. 
Omyłka ta wyszła na jaw podczas wojny 
obecnej, chociaż dawała się już uczuć pod- 
czas pokoju. 

Ostatniemi czasy zwrócono uwagę na tę 
Ważną kwestyę i izby hamdiowe 1, imstytu- 
cye naukowe, i parlament nawet azitują 
gorąco na meaz wykdadania w szkołach ję- 
zyka rosyjskiego. Było to rzeczą zrozumia- 
łą, gdyż bądź co bądź po rosvjsku mówiło 
lub przynajmniej nozumiało 150 milionów 

dei. 

Dziś ten stan rzeczy zmienił się zasadni- 
tzw. Narody, należące do pm rosyjskie- 
go. będą w przyszłości mówić własnymi ki 
zykami. Granicy bezpośredniej pomiędzy 
Ńiomcami i Austryą z jednej, a Wietko-Ro- 
syą i Mogikowią, z drugiej strony niema, dla- 
tego więc język rosyjski będzie miał zma- 
czenie tylko w stosunkach z Rosyą środko- 
wą i, AA, Język rosyjski nakoniec jest 
mdawyczaj trudnym, gdyż "Rosyanie posia- 
dają przedowszystkiem zupełnie immy, niż 
marody europejskie, alfabet, a następnie ma- 
ją nigokreślony, nie podlegający żadnym 
zagadom akcent i mnóstwo ii 
nieregularnych. 

Studya nad językiem rosyjskim są SK 
niewdzięcane. Roya doby ostatniej posia- 
da literaturę, przesyconą pesymizmem, któ- 
pa zawdzięcza w „Znacznej mierze chaos 

spółczesiy. Wobec tego propagowanie tej 
Jiterstury nie jest bynajmniej pPożądanem. 

Wszystxo, co się powiedziało powyżej, 
Stemiaruza, że GNSE naoa w Niemczech stu- 
dyowsé któryś z języków słowiańskich, to 
języliem tyn pie może być rosyjski, 4 
polski. Trze: dewr ad 2 w Prusach mię. 
Szką kilen 
jozvką e ea dia wszy: Fach jest bardzo 
pożądana. Tu zaznaczyć wypsda, że polski js- 
zykiem włada daleko więcej obywateli, niż 
~ zdaje na pierwszy rzut Oka. głyż, wobec 

anstro-polskiego kursu wielu bryie się z tą 
znajomościa, wielu zaś Polaków zmienia 
swoje nazwiska na niemieckie. 

Utworzznis Królestwa Polskiego czyni 
znowu języ k nolski językiem państw owym. 
Mówią nim klasy wyższe i mieszczaństwo 
na Litwie, Ukrainie i na Białej Rusi, gdzie 


ia sią postugiwać jęzzEjem polskim. Już 
wielo lat temu przepow. isdat Losseps, Że 
Warszawa będzia giówoym punktem han- 
dlowym i pośredniczym między wschodem 
„a zachodem. Pó naisku w ksedym razie mó- 
wi Z górą 20 milionów. Chociaż sStramaty- 
ka poiska łatwą nio-josj, lecz studya nad 
tym językiem ułatwia a Tati łaciński, sta- 
ly akcent i łatwość prextycmego sty zd30- 
wzuła. Co się tyczy liter aury polskiej, td 
jest ona bardzo begata i jeżeli nie liczyć 
kilku modemistów ostat niej doby, to pa- 
uytywna i kulturalsa w zachodalo-europej- 
skiem raaczeniu tero wyrazu. i 

Wszystko to stwierdza, zdaniem nazct 
że w Niemcztch nazeży siudyować 
volski a mie rosyjski. 


Jazyk 


e e 1 t 
Z petersburskiego pieżża, 
Do „Kuryera Warszawskiego" donoszą: 
Rad bolszewicki podzielił ludnoćś Peters- 
burga na cztery kategorye. Do pierwszej zali- 
czony jest teraźniejszy , „uprzywilejowany stan“ 


nie. Do drugiej kategoryi należą robotnicy; im 
wydaję */, funta chleba. Do trzeciej iuteligen- 
cya, jak doktorzy, inżynierzy, dziennikarze i im 
dostaje się t/a funta chleba. Wreszcie do czwar- 
tej „„burżuje"; ci chleba ani innych produktów 
żywnościowych nie dostają. tylko mogą otrzy- 
mać po trzy Śledzie. Rozporządzenie to jest w 
wysokim stopniu okrutne i zarazem wperctko- 
wo, ale przecież tu idzie o zagładę kurżujów; 
tępienie ich w szelkieni 5todkami. Potwierdza 
to i humanitarnie „wolnościowy” reskrypt no- 
wych zbawców ludzkości zarejestrowaniu lud- 
ności w S-ej'i 4-ej kategoryi do 45 lat wioku. 
Zarejestrowani byli zatrzymani w komisarya- 
tach z ogólnem przeznaczeniem „do robót pol- 
nych“, a w rzeczywistości do' kopania za mia- 
stem grobów i grzebania zmarłych osób na cho- 
ler. Demaągagiczne daienniki (inne nie wycho 
dzą) domagają się, żeby z burżujami raz koniec 
zrobić i im prędzej, tema lepiej. Kto może ucie- 
ka z Pętersburga, aie paszporty szczególnie 
burtujom coraz trudniej 'są wydzwane. Obli- 
czają, iż z dawnej stolicy ubyło przeszło po- 
łowa ludności, czyli 2 i pół miliona mieszkań- 
ców, pozostał zaledwie milion dwieście ty- 
Szęcy. 

Pociągi z Petersburga wychodzą nietegular- 
nie z powodu walk staczanych między bołsze- 
wikami a chłopami, opodal niektórych stacyi 
kolejowych. Włościanie bronią swego zboża, 
nie chcą-wegać rekwizycyi, a bolszewicy po 
krwawych walkach zabierają je pmękaeaą. Ba- 
ron Zachert, który w zeszłym tygodniu zdołał 
przyj do Warszawy, musial się wrócić z 
klei do miasta i czekać 6 dni na stanowczy 
wyjazd. Wówczas odbywały się komemie walki 
między bolszewikami i włościanami w' okoli- 
cach Torvszyną, to jest obeczej granicy „wiel- 
łaj" (11) rozigkanej rzóczpospolitej. Ostatecznia 
czerwogogwardziści, otrzymując wciąż posiłki, 
bo dwukrotnie byli odparci, po spaleniu dwóch 
wsi osiągneli przewagę. 

W Toroszynie, czyli na granicy, podróżnych 
teraz zatrzymują po kilka dni, a nicma ani mie- 
szkań, ani schronienia, Jedna pani, Polka, któ- 
ra powracała z dziećmi do Warszawy i zmuszo- 
na była siedzieć w Torosaymie, wysużęła ko- 
mórkę od stróża, przeznaczoną na miotły i ło- 
paty i tam nocowała, walcząc za strasznem ro- 
bactwem — i za tę komórkę zapłaciła 309 
rubli Raron Zachert .siedział w Toroszynie 
cztery dni Ale te wszystkie niewygody, tru- 
dy, bledną wobec tego, co się dzieje w Peters- 
tę |burgu, wobes znęcania się i prześladowania 
tak zwanych burżejów í wciąż wzmagającezo | 5 
słę prześlidowania. 
= b= 


Biuletyn austro-węgierski. 


Wiedeń, dnia 11 wmeśnia. 
Urządłowo donoszą dnia 10 września: 
Na ilcznych miejscach frontu włoskiego. 
ożywiła się po obu stronach czynność wy- 
władowcza, 


p I A A Z RAZA A ZE e 


Szeł sztabu generalnego. 


Biuletyn niemiecki. 


Berlin, dnia 11 września, 

Urzędowo donoszą dnia 10 września: 
W czasie ataków nieprzyja- 
ciela na północ od Merken i na północny 
wsczód od Y pres pozostały w jego ręku 
mniewze cząćci rowów. Po obu stronach go- 
ścińca z Perosne—Cambrai koatynnowałi 
Angiicy swe ataki. Główne ich uderzenie 
uwracało się przeciw Gouzesucourt—Epehy. 
|Nieprzyjaciała odparte. odparte. Również nie udały 
się ataki nieprzyjaciela, wykonane wisezo- 
rem z lasu Havrineoust i na połuinie òd 

z Peroane do Cambrai Ataki, czę- 
ściowe kolo lasa Holnea (na południowy 
[wschód od Vermand) i sad drogą z Ham 
do Saint Quentin. Nasze wejska przedcie, |” 
cofnięte ubiegłej nocy z nad Sanału Crozat, 
były ZA a | tylko w słabym kontakcie 
z niesrzyjacielskimi oddziałami wywiado- 
wczymi ną zachód od Haii Essigay—Ves- 
deai. 

Częściowe walki nad Oisą. Czyasość ar- 
tyleryi na półnoe od Alllefie. Między Afet- 
te a Aisne koło po'niinia wzmugł się czień 
działowy ponownie do wielkiej sity. Gwał- 
towne ataki nieprzyjsciela, powtarzane Ge 
wieczora kilka razy, nie udały słę. Przy ich 
odparciu edznaczyłi sle szezególnie grena- 
dyerzy brandenburszy. Między Aisne a Ve- 


R_OCREKE TESE ALPE. ( MEEKER 


Pa polski jest tax rozpowszechniony, że sle odpariiśmy natarcia Francuzów. Pomyśł- 


~ 


U |frameuekiego z 9 września wieczorem. Dziś 


a mianowicie marynarze. Czerwono-gwardziści js” 
it. d. Ci dostają ro pół funta chleba dzien- | © 


|WYDALANIE OBYWATELI ENTENTY. 


(za froncie lotaryńskim) i na górze Delier. 
Pierwszy jen. kwat. Ludendosft, 


Wieczorny komunikat niemiecki. 
Eerlin. P. kor. Urzędowo wieczorem. Na 
pciednie drogi Peronre—Czmkrais pono- 

wia ataki Angiików, zaś po oku stronach 
drozi Ham—St., Quentin częściowe ataid 
Frazguzów odpakio. liicjmgore walki sed 


Alietie. 
Komunikat francuski, 
Wiedeń. B, kor. Sprawozdanie ssfabu 


dla powstania estońskiego przeciw nasze 
ros$ jskiemu. 


Walki we wschodniej Syberyi, 


NOSZĄ: 


noc, pozostewtwszy 600 wozów. 

Tokio. B. kor. Reutsr. Urzędowo podano | 
do wiadomości: Dnia 29 sierpnia kawalerya 
japońska zaatakowała transport nit- 
przyjacielski, xtóry pod osłoną 500 żołnierzy 
piechoty i kilun Asiat zmierzał w górę rze- 
ki Ussuri. Kawalerya rozproszyła tych lu- 
dzi. Straty niepezyjacista są ciężkie. My mie- 


wojska nasze ma rozmaitych punkisch frón- 
tu bojowego poczyniły dalsze postępy. Na 
północ od Soume zajęliśmy wsi Estrailles 
i Roupy. położone po tamtej stronie kanału j| limy dwóch rannych. Odd-:_ły japońskia 
Crozat. Żajęliśimy miejscowości Grand Se- | rozproszyły m południe od Ahagajdo (?) w 
ramcourt, Olaistres, "Monstescoumt, Liserolles | pobliżu Manaskuryżł 'nieprzyjaciel- tkg kawale- 
i Rómigmy. - Nasze „Przednie straże zaję ły | ryę, nie poncaaąc przy tem straży. 


wzgórze „11%“, poiożone na południe od 3 
Cotas datej <lworzeo kolejowy Essi- ELGIJCZYCY W MURNANIU. 
w BA Z Kopenhagi Gonoszą, iż na wy- | ===" 


eny le Grand i wzgórze „117. Na półzoc 
d Oise zajęliśmy fort Lisz i las na półna- brzeżu musmuańskiem pojawiły się wojska 
belgijsiża. 


ceny wschód stamtąd. Wad Oisy zajęliśmy 
i cegielnię i dworzec- Servais, Nadto rozsze- Booe i M oo o o O 
Parady kamjsyi finansowej. 


rzyliśmy nasze Siamowiska na północ od 
La Fouy i pomiędzy Mise a Vesla 
NEMECKA MARYNARKA NA LĄDZIE.| Wiedeń. (Telefonem). Wczoraj rozpoczeła 
Berlin. P. kor. Szef ształa 24 gp pracę komisyą finansowa Izby posłów, ze 
admirał Scheer, udal sje wraz ze swym szta-!| względu na krakowska uchwałę komisyi 
bəm na stały pobyt do wiejkiej g'ównej jgosfamenfarnej kola, iż Koło oświadcza się 
kwatery. za. przedpieniami, dzienniki wiedeńskie za- | 
|< 3 patruią sie na obrady komisyi na ogół opty- 
USTĄPIENIE HAIGHA ? mistyczniej, mie tając zresztą, iż ze SANA 
Wiedeń. (Telefonem). Z zagranicy nade- |uzyskanin większości nie pójdzie tak łatwo. 
szły tutaj wiadomości, iż gen. H aigh ma Zaznacza ją pr rzydcm, że Niemcy narodowi 
ustąpić. Lloyd Georre wygłosi we czwartek I nje tworzą jednólitego oboau. 
w Manchesterze przemówienie, w którem| Posiadkónie komisyi rozpoczęło się szere- 
wyszczególni warunki pokojowe Anglii. giem wniosków opozycyi, lecz po odrzuce- 
o POW SEECENĄ SŁUŻBĘ WCJSKOWA nju ich SE A ty komisya do 
> W ABN CE. Panid aa stipi. Se 
, + 8 eń. B. kor. Na dzisiejszem posiedze- 
Aamiin. B. kor. „Standard „Pi3ZO : | niu komisyvi finamiowej pod przew. Dra Joe- 
Zdaję się, że w Stacach Zjedwoczonych i W |-mereteina obecni byli: przzydent min. Fius- 
przymłości zaprowadzony będzie oxólny 0-|gzrek, min. Wimmer i min. Gałecki. Przed 
bowięzak służby wojskowej. Były prezydent przejściem do porzęłku dziennego pos. Jare 
Taft na zjeździe swero stronnictwa w tym postawił wniosek, aby jako pierwszy punkt 
duchu się wyrazi. Siychać, jakoby prezy- | zcqrządku dziennego postawić dyskusyę nad 
dont Wison jeż się wyczerpująco tym pla- | sprawą podwyższenia ceny maki. Poseł Teu- 
nem zajinov/ał. tel zgłosił wniosek, by komisya finansowa 
4 PORTEM 27 ge przerwała swoje obrady, aż rząd przedłoży 
Kiki LAŁ natia y ROK. plan finansowy, złoży uwiąrzze terminem 
obowiązujące oświadczenie co do mwote- 
Wiedeń. (Telefonem). Do pism szwajcar- |nia co najmniej 600 tysięcy mniej po 
skich donoszą”z Madrytu, że mimistro-|do służby żołnierzy, zwiaszcza w 
wie, celom uspokojenia opinii pubłicznej |wiaku eta Prezydent zi weów, Tuan k 
rozpoczęli po kraju podróże agita-jeświadczył, że przedłożenia. stojące na po- 
cyjn.e. Rząd uchowlił ostatecznie |mądku dzienny, już dawno w Izbie zosta- 
dokonać konfiskaty okrętów n.l.e- |ły przedłożom i przedstawiają one minimum 
mieckich. żądań. Mają oneco najmniej umożliwić mni- 
ARGENTYNA KUPUJE OKRĘTY AUSTR.? 10 abo Goa: Boaf N: A pre 
Zuryshk. Pisma I M otrzymały |dłożeniach, któro dziś są przedmiotem 
z Buenos, Aires wiadomość, iż rząd acgon-|skusyi, bedzie musiał wnieść cały szereg 
tyński rozpoczął rokowania celem zakupna |innych przedłożeń, lecz z obecnych poda- 
okrętów amstrymckich, zmajdujących się|tków nie może zrezygnować. Stworzenie 
w portach hiszpańskich. wielkiego planu finansowego będzie możli- 
wem dopiero po zakończeniu wojny. Mint 
Krwawy terror w Rogyl, [ster skarbu przyłączył się do wywodów pre- 
c zydenita ministrów, ostrzegając przed opó- 
Moskwa. B. kor. Stasownie do dekretu 
o terrorze masowym, miano w Moskwie 
wykonać wyrok Śmie.r.ci ng około 
2000 osobach. Liczba wyroków wykora- 
nych w Peters.bur.g.u ma być jeszcze 


w ię.k.s.z.a. Z prowincyi nadchodzą lakoni- 
czne telegramy, jako to, że „Niżny Nowo- 
gród drży“ lub też, że „w Tule biorą spra- 
wy obrót poważny”. Równocześnie wzmara 
s'o terror ze strony przeciwnej. W Peters- 
burgu uwięziono około 70 socyalno-rewotu- 
cy jnech, którzy przygotowywali zamachy 
na dowódców armii bolszewickiej. 


¿nieniem załatwienia. Przy głosowaniu proe- 
wodniczacy poddaje pod głosowanie zasa- 
dmicze pytanie, czy ma Się wezwać rząd. 
aby w myśl wniosku Teuflą wypracował | PO 
piłam finansowy. To pytanie zasadnicze Ko- 
misyą puzyjmuje. Następnie przydzielono 
szereg merytorycznych moczy we wniosku 
Teufla voszezegółeyin bomisyom do rozpim 

trzenia. Wniosek odroczenia obrad komisyi 
odnzugono w imieniem złosowauiu 24 gło-|, 
Sami przedw 14, Wnioseżc Jara odrzneono. 
Ponowny wniosek posła Funka na odrocze- 
nie obrad komisyi aż do zebrania się par- 
Włedeń. (Telefonem). Z Ielsingforsu do- |lamentu, odrzucono. Następnie dokonano 
noszą, iż komisarz ludowy spraw wewnętrz- [3 „czytania projektu ustawy o podatku od 
nych, Petrowskij, wydał odezwę przezna- |win musujących, przyjmując projekt wefie 
czoną dla prowincyi, zapowiadającą maso- | popreodnich uchwał, z „poprawką Kolische- 
wy terror. ra. Następne posiedzenie jutro 


PRONE MIENSZEWIKÓW. Z GOSPODARKI ODZHEŻĄł 


Moskwa. B, kor. Mienszowicy zaprotesło-| Wiedeń. B. kor. Komisya gospodarki wo- 
wali przeciw terrorowi u rządu. jenmej obradowała dziś nad > prask odzież 
BOLSZEWICKIE USPRAWIEDŁIWIENIA. no s e kon ionen SEA 

Moskwa. B. kor. Dzienniki usprawiedli- |ckich, domoszące, że ekspert Sobrański w 
wiają uwięcienie reprezentanta angielskiego reje dni po złożeniu opinii w komisyi u- 
i francuskiego tem, że nie uznali oni repu- 
bliki sowietów, a więc nie byli nietykatny- 
mi. Prasa wyśmiewa protest angielsko-fran- 
cuski, podmosząc, że oba te państwa nie 
| mogą Się rozstać z kłemstwem. 


racił nadaną mu: sprzedaż odzieży @ła łu- 
szan Pismo to poosi 0 ee” eksper 
tów. Przemodniczący podał d 
że natychmiast zwrócjł się do generałnego 
komisiuryatu wojennej gospodarki przejścio- 
wej, żądając wyjaśnienia, Odpowiedziano 
mu stamitąd, że odebranie sprzedaży mie atoi 
jw żadnym przyczynowym związku z opinią, 
<2d8G88 | pzez ekspertą w komisyi Na pro- 


Wiedeń, (Telefonem). „Telegraphencom- 
Figny* donos, ił Cziczerin wydal zarzą- 
dzenie, mocą którego wszyscy obywatele 
lententy niają być wydzleni z bolszewickiej ites Sedczy dla zbadania tej sprawy. 
Rosi. | Następnie rozpatrywano sprawę zaopa- 

„CZERWONA FLOTA POWIETRZNA%, trzenia oka w odzież. Lówy krytykuje 

Sztokholm, Jak donoszą pisma szwedzkie, F wee Siem di koko SN] wię ią 
Trocki poruszył myśl użworzeria „Czer = a> ali M wie) dan ak 
x'cnęj floty powietrznej”, wchodzą oficerowie) nie ozzzującej należy- 


tego zainteresowania dla samego państwa j 
ARESZTOWANIA BOLSZEWIKÓW. nie mojącej z niem kontaktu, Miejsce za- 


Amsterdam. B. kor. „Algemeen Handels-| kupna w Lublinie przyczyniło się do god- 
-blad“ donosi, że uwięzionych zostało jeszcze | Piesionia cenm Mowca poruszył także ini- 


dalszych So pad: towarzyszy przedstawiciela TIR iednego z przedstawicieli minister- 
bolszewików Litwinow a Stra wojny, by stare madury i obuwie na- 


p prawiać z przeznaczeniem, dla ludności © 
UWIĘZIENIE KOMITETU ESTOŃSKIEGO. | vilnej i Zwrnje dlaczego nie Ee) "A 
Moskwa. B. kor. Wedle doniesienia dzien- | tym wzgjęgzie - do wiadomości „aż cz 
nika „Biednota* ezłonkowis moskiewskiego | nej. 
komitetu estońskiego zostali u- 
więzieni przez nadzwyczajną komisrę, Ko-' 


zapomina się 0 zaopaźśrzeniu w od: 


= 


jaś am 

Tokio, B. kor. Reuter. Półuszadowo do- 2em odnieśli wrażanie, 
Oiiiay Semenowa dotarły do |0 zwołaniu delagacj, mdyż sytuacra mr. 
rzeki Onon, Nieprzyjaciel cofnał się na pół- r nie przemawia 72 tym krozian. 


| wał prezes Koła u premiera. Jak stro! 


pozycyąę przewodniczącego, wybrano komi- |Ma 


Członek dzbyssmanów Dillegawytyla, że 
zież ludno; 


niedawno, że w wiciu urz aeh Ukrainy trze- | Reis, sa południowy zachód ed Parroy| ski i wyslal swoich przedstawicieli co Fran- | wodów sprzedawania Polé w rolnyc h po c6e- 
cpi i Anglii, a nadto pozostawał w kontak- | nach wyrórowe:: iseh. Vo przemowie 

cia 2 angielskim ambasadorem Lockhartem. | dniczącego 
od którego otrzymał przyrzeczenie pomocy | stępme posiedzenie jutra. 


Seitza zaimk.' 9 obracy. Ra- 

SPRAWA ZWOŁANIA DELEGACYG. 
Włedeń. (Telefonem); „Posłowie, ktńnrzy 
mieli sposobność rozmawiania z kr. Bu:i*- 


iż tenże nie mvt 


słychać, mimo to zasema hr. Burian va pi- 
lié informacyj semym dobęgnicu: jako takis 
cila e 
Przestlen ROA AW 
Wiedeń. (Teiefonemn. W korest -monayl 


z Benina zznewnia „Abend“, jż wiadome 
ści wiedeńskie o przesiieniu w rządrie 
Hertlinga są przedwczesne Se 
ogół w Niemczech panuje pitzekonsnie. że 
nowy gabinet stanie się aktuunym, jeśl 
sprawa pokoju dojrzeje. 

W ym razie nie nastąpi to tak prę- 
dko. 


~ anag 


- Wiademsáci telegraficzne, 


O awolsiznia ieńców-Polaków. 


Włedeń. (Telefonem). W obozie ies sów 
w Wasidhofon nad Y bs przebywało JE 7020 
dotychczas w niewoli kiikunistu ofi icerów 
Polsków. Celem ich uwolnienia in*arwen:— 
14% 1 
M w ję wypuszczono ich na vol- 
Duó% 


Præciw gagiieu przey. 

Wiedeń. (Telefonem). Syndykat dzien: 
karzy węgierskich założył energiczny pro- 
tost przeciw szykanom, jakie meða ją Na. or- 
gam socyalistyczny „Hcpswewę”, rej cdo 
brano debit na poczty polowe. Syst; za 
zacządał od mimistra wojny pelnej saty.fak 
cyl. 


PAC 


Ossatiwa zsgmta, 

Wiedeń. (Telafonem). Jak z Węgier do 
nosza, hr. Karolyi nie nwe! udać się 
do Xiemiec na kurację. gdyż konsulat zie 
miecki w iMidzpeszcie odmówił mu wizy pa 
szportowej. 


Powrót Masszryka. 


"Wiedeń. (Telefonem). Zb Szwajcatyi do 
noszą, fŁ Massaryk wraca do Europy, by 
współdziałać w połączeniu wszystkich od: 
działów czeskich w jedną armię. Siedzibą 
Rady marodowej czoskiej jest nadal Wa 
szyngtom. 


Niemcy przywracają pełne racye. 
Bera. B. kor. Iainieje zamiar mytA 
nią z dniem 1 paźdzjerika 


W kaplicy zamku w 
Wartholz odbyło się żałobne nabożaźstwą 
za zmarłą cesarzową Elżbietę, na którem ja 
wiła się para monarsza z dzioćmi i świtą 


Zamknięcie Growarów w Amsrrce. 
Amsterdam. B. kor. Jak z Nowoso Jata 
donoszą, Rada przemysłu wa'* „ziro dla 


pozyskania środków transpori» ù iza 
oszczędźenia zarząd. unig 
cie wszystkich browarów w Stanach Zjoe 


dnoczonych z dniem 4 grudnia. 


Parstwe bcz języka. 


Kijów. B. kor. „Kijowska Myśl” dorosł, 
że senator Sołmachin wręczył prezesowi 
ministrów memoryał o konieczności orto- 
szenia języka ukraińskicgy językiem pai 
stwowym. Dla wyuczenia się fona ukrażń- 
skiego należałoby wy wyzmaczyć jednoroczmy 
okres przejóciowy, ehe od dnia ogtoszamig 
A 2o państwa, t. j. 2 styczai 
131 


Wsyrnadek zastryacziego 
Berno. B. kor. W czasie podróży ius 
cyjaej z komsułata anstro-węgierskiego a 
Szwajcaryi tutejszy konsul bar. Muszłin 
koto Cuchy padł ofiarą wypadku automo- 
bilowego. £ powodu pęknięcia dwu obręczy 
gumowych automobi się wywrócił. Bar. Mu- 
sklia Gornał złamania żebra. Stan jego nie 


jest niękezpiącny. Żona jogo wyszła bez 
szwanku. Szofer odniósł ciężkie rany. 
KADESŁANE. 


RAA WARTA ANTENNE | ZI 


ryi Wernickiej (ul. Michałowskiego 14, L p.) 


rozpaczęła naukę dnia'7-go wrześmia. — Wnisy 
codziennie od godziny 3—5 po południu. ` 2:00 


Podziękowanie. 
Wszystkim uczestnikom pogrzebu 
naszego Kostka składszny serdeczne 


x haner 
wanie. Alexandrowiczow; 


R ; 
Pempang © liah A ish Kea 
Składki przyjmuje Administrace: 

„Głosu Narodu* w Krakowie, ulica 
w. Krzyża L. 11, 


zu. W. 


. 


GALICYJSKI AKCYJNY 


Lwów, Halicka 19 (dom wiasny) 
przyjmuje wkładki oszczędności z oprocentowaniem 


Ą's b ed sta 


1 wkładki na rachunek bieżący z oprocentowaniem 
3j © 
© la loa 

Bank wypłaca z wkładek oszczędności 2.000 kor. tygo- 

dniowo, zaś z rachunku bieżącego 20.000 kor. dziennie 

bez wypowiedzenia. 


Podatek rentowy wraz z dodatkiem wojennym opłaca 
Bank z własnych funduszów. 2552 
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3 :BBGZTGEAGZABENAGADECZZTEKABACE SOGOGHNUGZNEMIERO?I (7. 


DrolPSGTOWI( (iMNAZYÓW i szkół realnych 


krakowskich 

przygotowują do egzaminów dojrzałości ze szkół 
gimnzzysimych ! reanych jak również do egzami- 
nów z poszczególnych: klas, a to zbiorowo lub 
pojciynczo wedug nowy. | 
Specyalne kursa geemetyi wykreślnej I mate- 
matyki, fizy i ehken: przy pomocy przyrządów 
w laboratoryum oraz języka francuskiego. 


Dia P. T. wojskowych nauka w czasie urlopów. 


Zgłoszenia przyjmuje się c<ecdriemnnie od gociiny 4-6 Kraków, 
ulica Zwierzyniacka 4, h p. E 
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calowagonowo kupuje i sprzedaje 
Związek Ekonomiczny 
Kółek Rolniczych 2585 


M w Krakowie, ulica Wiślna 8. 
Rda | m KA Eran ee oT K. n Aan aN 


Ą - = |" + s = 


LZ z 


JFARRYKI (ARÓW ec 


poleca: 2614 


znakomitą bryndzę, serki piwne i bryndzę liptawską w do- 
wolnej ilości, po cenach dziennych. 
Sprzedaż detailiczna w sklepie przy uł, Siennej l. 2. Telefon 2303. 


-= W 


SWW OWE SEDRAO 


L E N“ Stowarzyszenie zrejeco H 
99 Waze 2 ograti:zoma paręką 


przystąpiło Już do bucowy fabryki w Kro- 
śnie kosziem około 3 do 4 milionów koren. 


Łodygę Ina | kegagi przyjzować bedzie od końca września b. r. 


. Dotąd ma już „LEŃ* ponad 6.000 członków z wpła- 
conymi udziałami jeden milion koron. 


Nowych członków i podwyższenia udziałów ezłon- 
ków dotychczasowych przyjrauje się w dalszym ciągu. 
Bliższe informacye podaje broszurka „Len i płótno“, 
którą każdy otrzyma na Żądanie bezpłatnie. 
Adres: „LEN“ Stow. zarej. z ogr. por. 
4 Kraków, ul. Szewska 12. 
zaiożene w 1914 r. 2621 


Kursa maturyczne 


1) kurs dwuletni i roczny na 2 stopniach, 
2) kurs przygotowawczy do egzaminu wstępnego do 
klasy szkół średnich. 
Zgłoszenia Karmelicka 56, Ii. p., od godz. 6—7'/, wieczorem. 


 MARBORRGAERABREFIAAREWAAEF 
A WYSZEDŁ Z BRUKU 


UDUWY KRAJU 


zeszyt 7 i 8 za lipiec-sierpień (podw. obj.) 
E Cena zeszytu K 5. 2054 

cej. Md główny w Kięgri S.A. rzyłanowakiego w Rakowie. 1 
USGEABEGEECSEZGWASBESEOZACA 
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Gr "ry kach nar e - y 
SW ZPO CEA 


Dyrekcja Gimeczytm w Miecnowie 


poszukuje 


profesora do wykładu języka i litera- 

tury polskiej. Wynagrodzenie 12.000 

koron za 24 godziny wykładowe i wy- 
chowawstwo. 


Zgłoszenia telegraficznie: 2631 
Miechów, Ziemia Kielecka, Dyrekcya Giran. 


Śpólka leśna 


przy okrężowem Towarzystwie Rolniczem, 
powiatu pinczowskiego, p. Kazimierza Wielka 


zakupuje całe komplety leśne, jak i wszelkie poręby 
leśne w całej Polsce. Właściciele lasów, w celu unikaię- 
cla przejścia lasów w obce ręce, raczą podać swoje 

oferty pod powyżej wskazanym adresem. 2501 


DYREKGYA GIMNAZYUM W MIECHOWIE 


poszukuje nauczycielki z kwalifikacyami do 

nauczania języka niemieckiego, francuskiego 

oraz geografii. Wynagrodzenie 8.000 koron 

za 24 godzin i wychowawstwo. 
Zgłeszenia telegraficznie: 


Gimnazyum Źeńskie w Miechowie. 


Czeladnik piekarski — 


dobry fachowiec, specyalista wypieku wojen- 
nego chleba, energiczny, lat 33, Polak, poszu- 
kuje posady kierownika piekarni w miejscu 
lub na prowincyi. Zarazem może robić jako 
piecowy. Może prowadzić piekarnię na ra- 
chunek, — W razie potrzeby złoży kaucyę. 


Łaskawe zgłoszenia do 18 września pod „Dobry pio- 
karz 500* do Administracyi „Głosu Narodu“, 2658 


Konwent Zebrzydowice ad Kalwarya 
zakupi większą ilość wina owocowego 
(jabłecznik). 

Dotyczące oferty z podaniem ceny uprasza 

się o przysłanie. 2657 


naty 


katolik, lat 40, żonaty, wolny od 
służby wojsk., mieszkaniec Kra- 
kowa, dawny drogista, wielostron- 
ny i pełen inicyatywy, praktycznie 
obeznany z różnemi branżami 


poszukuje stanowiska 


ewent. częściowego zajęcia w han- 
dłu, przemyśle lub instytucyi, za- 
równo jakiego rodzaju, jako współ- 
jęk Am zastępca szefa itp. — 
pecyalnie doświadczony kieru- 
nek praey: organizacya, kierowni- 
ctwo, nadzór, kontrola, propagan- 
da i pokrewne działy. 
Łaskawe zgioszeńia uprasza pod „Ster” do 
Administracyi „Głosu Narodu*. 265 


Nio mernewać rzeczy na pozór bezwartościowych! 


R 
Stare piyty 
gramoienowe i patefonowe, zniszczone iub połamane, 
kupuje i płaci po xX 6— za 1 kę. Główny skład poto- 
fanów w Krakewie, Szewska 2. Za płyty naczyłane z pro- 
wincyi pocztą odsyła się należytość odwrotnie. 2035 


PIECZĄTKI KAUCZUKOWE 
| motalewo, szyluy amaliowsne i trawisne oraz 
wszelkis rebsły rytownicza wykonuje zakia? 
artystyczna - rytowniczy 2588 


NIANI Kraków, Linia A-R 45. 1, p. (chok Beteli Droz.) 


SGCZUCCZSCAA0ANWNIKGZKCWY CEO. 
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Nowo otwarty 
Zakład artystyczno-graficzny 


„F OTOCHEMIA” 


w Krakowia Dz. XXil., ul. Krakusa 9 


4 


wykonuje ariystyczne klisze jedno- 
i wielobarwne dla ilustracyi, dzieł ar- 
tystycznych. dzienników, anonsów, cen- 

ników, widokówek 4 t. p. 257% 


Masssowezzanu LIER JU ATULUAWEMIUS" FR 


WERE, B 5 pokoi, pół morgi ogrodu 
SJJ” warzywnego i owocowego 
i 2 morgi gruntu, stodoło, stajnia w Kal- 
waryi Zebrzysłowskiej do wydzierżawienia 

od.1 października 1918 roku. 2411 


" 
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Bliiszo szezegdły geta Dr, Banai Radia, potzta Wadowite, 
E S SE AES DO 
SZCZAWNICA. 


Począwszy od dnia 18 sierpnia kursować 
będzie automobil omnibusowy do stacyi 
kolejowych: 2381 
w Nowym Targu: w poniedziałki i czwartki I wy- 
chodzi! będzie 6 godz. 4*30-pe południu. 
Stery Sącz: wtorek, śróda, piątek i scbota i wy- 
chadził będzie o gudz. 10 rano. 
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Fesrywa magów i maszyn rolniczych 


Tow. ake. w Krakowie. 


Pod powyższą nazwą powstaje pierwsza polska spe- 
cyalna fabryka narzędzi do uprawy roli. 

Celem jej jest dostarczanie naszym rolnikom naj- 
potrzebniejszych narzędzi rolniczych tj. pługów, bron, 
kultywatorów, obsypników oraz drobnych narzędzi, 
jak łopat, kopaczek, grabi i t. d. 

Do Komitetu Założycieli należą: Wojenna Centrala 
Handlowa, Bank Krajowy, Bank Przemysłowy, c. k. 
uprzyw. Fabryka maszyn i wagonów IL. Zielenicwski 
Tow. akc., c.k. Galicyiskie Towarzystwo Gospodarskie 
we Lwcwie, Związek ckonomiczny Kółek rolniczych, 
Syndykat Rolniczy. Maryan bar. Czccz. 

C. k. Namiestnictwo, Centrala krajowa dla gospo- 
darczej odbudowy Galicyi, Sekcya HI przyrzekła daleko 
idące poparcie. 

Fabryka ta będzie założoną w Krakowie w naby- 
tych w tym celu zabudowaniach fabrycznych dawnej 
fabryki firmy Zieleniewski przy ulicy Krowoderskiej 65. 

Obliczenia rentowności opracowane przez fabrykę 
maszyn rolniczych H. Cegielski Tow. akc. w Poznaniu, 
wykazują wysoką rentowność projcktowanego przed- 
siębiorstwa, 

Na razie projektowana jest roczna produkcya około: 
10.000 pługów, 3.500 bron, 1.500 kultywatorów i innych 
narzędzi rolniczych, o rocznej fakturze około K 3,000.000. 

Kapita’ zakładewy wynosi K 2,000.060. Wydanych będzie 
10.000 sztuk akcyi po nominalnej wartości K 203. 

Wobec tego, że głównymi akcyonaryuszami „I.e- 
„miesza" są nasze największe towarzystwa handlowe, 
a nadto fabryka ta wyrabiać będzie najnotrzebniejsze 
narzędzia ro!nicze, których zapotrzebowanie na ziemiach 
polskich jest olbrzymie, ma przedsiębiorstwo to nic- 
wątpliwie wielką przyszłość. 

Rozsprzedaż nienokrytei jeszcze reszty akcyi objął 
zawiązany w tym celu syndykat gwarancyjny, złożony 
z wyżej wymienionych założyciel, 

Wojenna Centrala Handlowa w Krakowie, Bank 
Krajowy we Lwowie i w Krakowie. Bank Przemysłowy 
we Lwowie i w Krakowie, Bank Ilipoteczny we Lwo- 
wie i w Krakowie, Bank Galicyjski dla handlu i prze- 
mysłu w Krakowie i udzielają osobom interesowanym 
wszelkich wyjaśnień co do projektowanego towarzystwa. 


Za Komitet Założycieli: 


Wsienna Centrala ManciiSWw a. 


2641 


Q0000G0000030000060300056 
Buuynek huty cynkowej, 


maslernmi I dwóch srop w Krzu wystawła się 
niniejszem ma sprzedaż. 


Oferty, 


których wolny wybór zasirzega się, należy wuieść do 
dnia 15-go września b. r. 


Szczegółowe warunki poda Dyrekcya 
Galicyjskich akcyjnych Zakładów górniczych 
W SIERSZY WODNEJ. . 2618 
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do 4-xl. szkoły pospolitej, do S-kl. gimnazyum gi 
Feainzgo, GO Toki. cQwm S$, UrszułanGk w Krakowie p 
ulica Starowiślna 7 odnędą się w dniach od 9—12 września g 
w godzinach od 10—11 i od 4—5 po poiudniu. Wszystkie 

trzy zakłady posiadają prawo publiczności. 

Liceum za zezweianiem Wśadz szkolnych rozszerzono na 7 klas ji 
wskutek wprowadzenia nauki stenografii, pis ania na maszynie, [j 
nauki gospodarstwa domowego, a od IV. nadobowiązkowej |j 
| nauki języka łacińskiczo względnie angiels..iego. | 

W szlioia pospolita; egzaminy wsięune odbędą się dnia 14 W 
września o godz. 10 rano, naaeżeństwe dnia 15 września o godz. £ 
9 rano, początck lżkcyi dnia 16 września o godz. 10 rano. 
wł gimnacjum i lisguia nabożeństwo rozpoczynające rok 
szkolny odbędzie się dnia 16 września o godz. 8 rano, po- 
czem zaraz nasiąpią egzaminy poprawcze i wsiępne. 
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PANIENKI KAMIENICA 


uczęszczające do zakładów naukowych FF EDA 

azae zapewniając zdrowy wikti opiekę w Lwowie, w Śródmieściu, 
rodzicielską. Konwersacya niem.-franc. i for- dich znao 
tepian w miejscu. Zgłoszenia od godz. 1—5 | Sia) KA eprzedzz WAJOA 
Stofania Peoprawska. ulica Bonerowska 14, | postanowienia właścicielki 
il. piętro. 2645 | chrześcijaninowi Polakowi. 


w Cena 2,100.000 koron. In- 
Zarząd dóbr w Giszy 


formacye bliższe u za- 

stępcy prawnego adwokata 

„ | Dr.Michalewskiegc „wów, 

O : Lada! o m 5 

pod Krakowem wobec niezliczonych zgło- | Ul. Akedemicka 12, 2587 
szeń listownych i osobistych o sprzedaż 
zboża i ziemniaków, oznajinia tą drogą, że 
zboża i ziemniaków nie sprzedaje i żadnych 


SBEAN 
zgłoszeń nie uwzględnia. 2008 


ya 


Poszukuję domu dor 
brago, suchege, co naj- 
małej o sześcia pokojach, 
przytem ogrodu lre przy- 
sajmniej kilku starych 
drzew oraz od 20 do 59 
morgów roli, położonych 
w zachodniejGalicyi,blizko 
kolei. eM FAR 
A się zgłosić listownie franc 
A. Ktębkowski, ul. Chociimska 26, | > wodo poste-restante 
Nowa Wieś. 2584 pod A. Z.Cielecki. 2656 


Potrzebny sklep 


z mieszkaniem i składem oraz Suteryfiy 
widne i suche. 
Adres: 


EEE - 
u Narodu” w Krakowie pód zarządem ilvmana Forka, 


"Nr. 202. , 


AJ [J zyciglka 

NAUEZYUIG 
starsza, posiacajaca do= 
sxonale język francuski, 
muzykę, chlubze rekosica- 
dacye, poszukuje posedy 
zaraz. Może prowadzićniż- 
sze licealnc. Z. Kowalska 
Kraków, Karinelicta 32, 

2059 


Sieroikę 
dziewczynke 


od lat 8 do lat 12, przyja 
miemy za swoją. Załosze- 
nia pisemna pod „Sierotka“ 
przyjmuje Administracva 
„Głosu Narodu“, 2058 


Jezyki: 2.08 
Bnaqielski, 
Francuski, 

Nic:miecki id. 
Początki, Konwersa- 
cya, Gramatyka, Ko- 
respondencya, Lite- 
ratura. Lekcye oso- 
bne i zbierowe od 
10— K miesięcznie, 


Instytut Ancia 


uł. Szowska 17. 


JABŁKA, 
MALINY 


w wi:kszych ileġciaca na 
Gosiawe w lecie i jesieni 
zakupuże parowa iabrvka 
m :rmolady Stonisław Gu” 
gul w Jarosiawiu. 1163 


paro W fnianęzticzr 
Maii y Tegai, 
klisze, pani zy, biżuterte, 
powiekszcnia, retusz, ko- 
piawania, koloryty polaca 
ECERAN" LNG, BSA 
Jabłonaws"ich L*, 21.3 


R l ld 

dn : a 

"Uy d 
Aah E a ATE] 
z naucz chlubnemi rewc- 
rencycnii, wolny ca wais, 
poszuzujż positiv. Listy 
PdL, Ra /.* przejmuje Ad- 


minisiacya „Giusu Na- 
sodu". 409 
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Fiaczki 


z wey minora'nrj 
maj każdą ilość i p! i 
sa ze eany febry! a 
„ISKRA“ Kraków, ulia 

4 Łobzowska L 8. 2543 


W stow. Bibliotek chrześc.. 
w Tarnowie (ul. Chyszew-; 


ska 8), rą okazyjnie dv ::*- 
bycia trzy Mzlackon y. 
(pierwotae Kina), z urz:- 
dzeniem ma prąd eiektr;-| 
czay I z trzema seryairii 
widoczków oraz z pon-j 
etawką po 400 kcren b: zj 
opakowania i porta. Zoll 


Starsza 


chora kobieta 


pozbawiena wezreikich 
środków de życia, upaaec 1 
o łaskawe wzna:cie. Dat 
przyjmuję Admigis. cya 
„Głesu Narasdu* tla J.H! 
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